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.Awantur W ko n gr 's1·e US·A Palmiro Tog l_ia_tti wraca do zdrowia 

Republikanie i demokraci zarzucają sobie nawza-
jem „brudną grę polityczną" 

P~~~I!?:O~~s:y~~ionu,~r~p~~~~~~ Truman probu·e uratować popsutą 
całkowitej wrogości większości republikań- rep'utac1• A U WVbOrC6W 
skiej kongresu i rozłamu wewnątrz partii ._ Jl 
demokratycznej, prezydent Truman przed- której program postępowy stanowi dużą sprawa programu praw obywatelskich, któ-
stawił kongresowi na nadzwyczajnej sesji atrakcję dla masy wyborców. re przed 6-ciu tygodniami Truman odrzu- ' 
swój program ustaw. Jest to z góry ska- Wysiłki Trumana są skazane na niepo- cił wbrew zaleceniom pewnych kół własnej 
zana na niepowodz.enie rozpaczliwa próba wodzenie, gdyż wszyscy pamiętają stano- partii, pragnących w ten sposób zdobyć. 
Tnpnana urat<?:V8:ma s:ve~o autoryte~u, w wisk_? demokratów, ktorzy wspólnie z re- atut wobec wyborców. Zaznaczyć należy, 
związku ze zbhzaJącynu się wyborami. . publikanami uchwalili reakcyjne ustawy po że jednym z głównych punktów programu 
Pro~am ustaw Jest podyktow~ny .ch~c1ą wodujące .~og9rszenie się sytuacji gospo- „praw obYWatelskich" mia}a być likwida

zdobyc~:i głosów prz~ pomocy obieti;1c 1 de darczeJ rmhonow Amerykanów. Tak było z cja dyskryminacji Murzynow. 
magogu, a zarazem Jest dowodem, ze Tru-, uchwaleniem ustawy Tafta-Hartley'a i znie . . . 
man działa pod naciskiem nowej siły po- sieniem kontroli cen. W żywej pamięci SesJa od~ywa się pod pia):tiem o~ustr?n-
litycznej, a mianowicie Partii Postępowej. wyborców amerykańskich pozostaje głośna nych os~arzehń demb_okratow i !epubhkbandow, 
- · · zarzuca1ącyc so 1e na wzaJem " ru ną 

Andre Ma.r•1e łam1•e konstytuc1•ę ~~: iPj~V~~~~:e.w:~c~e;u~Jkini:'~~~= RZYM (PAP).-W biuletynie o stanie :i:dTo-
mą wszystko, aby Truman me mógł w li- wia Palmiro Togliatti'ego ogł~nym dnia 

R d F 
•• • , stopadzie pochwalić się przed wyborcami !7 lipca stwie.niza 6ię, że w ciągu ostatnich 

zą raDCJI opanowany przez notorycznych reakCJOniStOW su.kces.em na polu. u. stawodawstwa.. Repu- dni stan zdrowia chorego znacznie się poJep-
bl k b d li t l ł t szył i rozpoczął się okres rek-0nwalescencji. W . PARY~. rAP. - Na vyniosek premiera nie_qo tylko jeszcze w gorszym wydaniu. 1 ~~ ę ą ~ie o „Y e u a wione za: najbliższym czasie Togliatti wstanie wypisany 

Andre .Marie .zgromadze!11e narodowe 329 Billoux przypomina, że utworzenie obec- dan~e, ze "'. łom~ partii demo~rat~z~eJ z kliniki. Obecnie wymaga on dłuilszego cza5U 
gło~am1 prz~ciwko 191 .1 przy 49 wstrzy- Mgo rządu jest 'o/Yfl.ikiem obaw przed ludem zn~Jdują wielu ci<?hych .sprz~~r;encow, ab6olutnego wypoczynku w odpowiednich wa· 
muJ,ą,cych się posta~owlło - wbrew tra- czemu wyraz dali przed wojną ludzie webo- ktorzy poprą akcJę, umemozliwiaJącą .u- runkach klimatycznych. 
dycJl parlamentarneJ - odroczyc dysku- dzący w skład obecnego rządu, ludzie ci chwalem~ ustaw godz.ący~ - dl!'\ ~low Dr Spallone, jeden z lekarzy, którzy leczyli 
sj_e nad inter~elacją deputow:anego komu- mówili wówczas: „wolimy Hitlera, ni.ż Fran f de~agogicznych - w mte Y wielkiego Togliatti' ego - oświadczył kore;;p-0ndentowd 
mstycznego Billoux w sprawie składu no- cię frontu ludoweqo". kapitału. dziennika „U.nita", że stan zdrowia chor-ego 
wegb rządu. · · · - · był ba'l'dzo ciężki, a to na skutek dużego upły· 

Jak wiadomo, w myśl przepisów konsty- Sł . . 1·1 k. z Rad ·eck1·ego wu krwi oraz poważnej ramy w opłucnej. Po 
tueji, zgromadzenie narodowe udziela t. zw. usznosc po I y I w. ZI operacji przeprowadzonej przez prof. Valdo-
inwestytury jedynie premierowi, natomiast ruiego do ostatnich dni nie można było posta-
d putmv~"ll ma.ją uświęcone tradycją pra- stw1·erdza znany dz1·enn1·karz amerykan' ski· . ' w!6 diagnozy o mi.nięciu niebezpieczeństwa. wo składania intetpelacji odnośnie składu W obu dolnych płatach płuc rozwinęły się bo· 
f7ądu natychmiast po jego ukonstytuowa- NOWY JORK PAP. _ Znany dziennikarz ruo - niemieckiego. Liippman proponuje utwv- wiem ogniska 7.apalne. Po operacji nie było 
niu się. Tradycje te uszanował zarówno nenie rządu og6lnoniemieckiego przez 6olmych żadnych komplikacji chirurgicznych 4 szwy zo-
Ramadier jak i Schuman. 20 deputowa- Walter Lippman, analizując problem ni-emiecki Niemców po podpisaniu traktatu pokojowego stały zdjęte po 9 dniach. 
nych MRP, któny głosowali za wnioskiem stwieroza, że rozwój wypadków wykazał .sl~- 1 wycofaniu armii okupacyjnych z ~temiec. Przez cały czas choroby Togliatti zachowy· 
Marie oświadczyło następuje, że pragnęło szność polityki radzieckiej. Lippman krytyku- w konkluzji Lippman zaznaczył, że .konfe-

1 

wał kompletną świadomość, spokój i opano
powstrzymać się od głosowania. je nierozsądną pclitykę Ameryk.i i uważa za rencja 4-ch mocarstw w eprawde Niemiec je.st wanie, stosując się do wszystkich zaleceń Ie· 

W kuluarach zgromadzenia narodowego, błąd podstawowy stworzenie państwa zach.Jd- nieunikniona. karzy. 
wyrażany jest pogląd że wynik głosowa
nia nie może być uważany za udzielenie 
votum zaufania rządowi. Decydujące zna
czenie będzie miała debata w zgromadze
niu nad projektami finasowymi ministra 
Reynaud, która rozpocznie się prawdopo
dobnie pod koniec bieżącego tygodnia lub 
na początku przyszłegQ .. 

Deputowany B~loux ostro zaprotestował 
przediwko wnioskowi Andre M~ odrocze
nia debaty nad jego interpelacją w spra
wie składu nowego rżądu. 
Pojmuję powody, dla których premier 

oponuje przeciwko debacie nad moją in
terpelacją - oświadczył Billoux. Przed 
dwoma laty obecny premier prowadził ke.m 
panię przeciwko obowiązującej kon~tytucji. 
W skład jego rządu wchodzi 12 ministrow 
którzy również byli przeciwnikami konsty
tucji, logiczne jest przeto, że pierwszym 
aktem takiego rządu jest atak na konsty
tuc.ię. 

Wiemy - ciągnął dalej Billoux że de
krety ministra Reynaud będą skierowane 
prze?iwko lnl,f}·vi. Czas trwania pracy zo
stame przedłużony. Przygotowuje się no
wy zamach na ubezpieczenia społeczne. Za
mierza się przeprowadzic masowe zwalnia
nie uriędników. Klasy średnie zostaną 
prawdopodobme obciążone nowymi podat
ka~. Jednym słowem obecwy rząd bę
dzie kontunuowcl 11olit1Jkę rzadu 11oprzed-

Olbrzymie str'aty woisk 
Amerykanie usuwają „nieudolnych" generałów Sophulisa 

ateńskich 
RZYM (PAP). - Komunikat Agencji Elef- odcinku tym wojska ateńskie 6lraoiły 125 za-, lać tę wiadomość. 

teri Ellada donC>f;i o nowych zwycięstwach ar- bitych i 385 rannych. . . . W rejonie Souli toczą s!ę. gwa~to:vne w.al~ 
mi: demokratycznej w o.kolicy Kleftis. W dniu Równocześnie 9-ta dywizja wraz z 15-tą ki, bowiem monarcho-fa.6Zyso US!łuJą odoąc 
26 bm. wojska monarchistyczne straciły razem l>rygadą u.atakowały Klefti6. Mimo silnego og miejscowości zdobyte przez oddziały gen. Ma.r 
737 żołnierzy w zabitych i rannych. W dniu nia artyle.ryj6kiego oddziały umid demokra- kosa. 
tym 6 batalionów 2 i 10 dywizji p.rzy 5i,Jnym tycznej zadały nieprzyjacieloWi ciężk.ie 6Łraty. STRAJK 
wsparciu artylerii .i lotnictwa rozpoczęło ofen- Artyleria' armii demOikratyanej Eitrąciła dwa 

PRACOWNIKÓW POCZTOWYCH 
W GRECJI TRW A NADAL 

sywę na pozycje a.rmii demokratycznej na samolo·ty. 
WS('hód od rzek,i Mardetsa. Po całym dniu Komuniikat 6lwierdza. ie rozgłośn;a ateń
gwałtownych walk, na 6kutek kontrataku ar- ska pośpieszyła Eiię z nad~iem wiadomości ~ 
mii demokratycznej mo-nar<:Jio-faszyści zmusze zdobyciu Kleftis przez wo16ka rządowe. W kil 
ni byli wycofać się na punkty wyjściowe. Na I ka godzin później zmuszona była jednak odwo 

Nowe upokorzenie Wielkiej Brytanii 
Londyn staje się posłuszną filią Waszyngtonu 

LONDYN (PAP). - Wiadomość o utwo.rze
ruu brytyjsko-amerykańskiej rady konsulta
tywnej, mającej za zadanie „zwiększenie wy
dajności produkcji przemysłu brytyjskiego", 
wywołała ..Weg komenta.rizy w pra6ie londyń
skiej. 

RZYM (PAP). - Strajk pracowników pocz• 
towych trwa nadaJ w całej Grecji, pomimo ter 
roru i gróżb rządu ateńskiego. 

AMERYKANlE USUWAJĄ DOWÓDCÓW 
ARMII RZĄDU ATEŃSKIEGO 

RZYM (PAP). - Di;iennik „Catimeńni" do~ 
nosi, że szef amerykańskiej mi6ji wojskowej 
w Grecji van Fleet stanowczo domaga się, by 
rząd ateński usunąl dowódcę jednej z ]łlięk
szych formacji wojskowych, który ,,nie wy· 
wiązał się z poleconego mu zadania". 

Szef sztabu greckiego zgodził się na żąda· 
nie van Fleeta, lecz rząd nie u6uwa na razie 
wspomnianego dowódcy z zajmowanego stano 
wiska, gdyż obawia się, źe posunięcie to zo
stanie przyjęte jako potwierdzenie taktu klę
ski armii atd.skiej. 

S·ytuacja polityczna w Finlandii 

,Daily Worker" pis.ze m. in.: „Utworzenie 
rady stanowi duży krok naprzód illa drodze 
związania pl'zemysłu brytyjskiego z amerykań 
s.ką maszyną dolarową. Niemały nacisik w tym 
wypadku na Wielką Brytanię wywa.rł admini-
6trator planu Mar6halla - Hoffman. Wiado
mość o powstaniu tej «"a.dy przyjęto ze zdrl
wieniem nawet w oficjalnych kołach brytyj
skich, ponieważ dotychczu nie wspominano 
zupełnie o takiej możliwości". 

Według oświadczenia mirustra. Cr:iJl6<l, rada 
.konsultatywna „ma pomagać" w pracy brytyj
skiemu przemysłowi. 

Judasze z Quai d'Orsay 
PARYŻ PAP. - Opierając się na rozporzą

dzeniu ministra spraw wewnętrznych Mocha, 
policja francuska zmusiła 10 republika.nów hi
szpańskich, którzy nielegalnie przekroczyli 
granicę, do powrotu do Hiszpanf.i. W pootępo
wych kołach Paryża wy.raża się przekonanie, 
że decyzja Mocha jest następstwem tajnej kia 
uzuli układu, podpisanego niedawno przez Bi
dault z rzqdem Franco. 

SZTOKHOLM PAP. - Z Hel&inek donoszą. 

że toczą się tam rokowania między przedsta
wicielami poszczególnych partii politycznych 
w 6prawie utworzenia nowego rządu fińskiego. 

Na po1S-iedzeniu reprezentantów partH kon
serwatywnej, socjal - demokratycznej i zwią-

Groźna eksplozja 
w zakl&dac?a 1G Far 1en ndostr e 

LONDYN PAP. - Agencja Reutera donosi 
że w środę po p-0łudniu n-astąpił groź.ny wy
buch w zakładach chemicznych koncernu I. G. 
Fuben-Lndustrie w Ludwigshafen. Według pro 
wizorycznych obliczeń liczba ofiar eksplozji 
do$1ęga tysią::a. Część miasta stoi w płomie
niach. Agencja podaje. że łuna pożaru widocz
na jest w Manbeim, położonvm na D.rzeciw
ległym b.rzegu Renu. 

zku demokratycznego omawiano projekt pro
\jramu rządowego, opracowany J>rZE!'Z Fagierhol 
ma. Przedstawiciele Związku Demokratyczne
go wnieśli liczne poprawki do projektu rządo
wego. Poprawki te dotyczą polityki wewnętrz
nej i zagranicznej oraz spraw gospodarczych. 

Związkowi Demokratycz.ne111u zaproponowa· 
no w nowym rządzie tek.i mim.:istrów: oświaty 

„Daily Express" stwierdza, że utworzenie 
rady jest poniżające i hańbiące dla Wielk.iej 
Brvtanii, która przekształca 5ię coraz wyraź
niej w filię amerykańską. 

Posiedzenie Rady Państwa . 
i opiek.i społecznej, oraz wicemi«liistrów: spraw WARSZAWA PAP. - Dnia 28 bm. odbyło 
wewnętrznych i skarbu. Przedstawiciele Zwią- si~ w Belwederze pod pnewodnictwem Pre"Z~
zku Demokratycznego domagali się przymania den.ta R. 1>. kolejne 52 posiedzenie Rady Pań
im większej ilo8ci tek. stwa. w posiedzeniu uczestniczyli również: 

Fagierholm, przewodniczący parUi agrarnej, Prezes Rady Ministrów tow. J. Cyrank.iew:cz, 
złożył prezydentowi Paasikivi sprawozdanie z minister Skarbu tow. K. DąbrowEiki i minister 
swych starań, rnajqcych na celu utworzenie no odbudowy tow. Kaczorowski, 
weg-0 rządu. I Rada Państwa zatwierdziła szereg dekretów, 

a między i.nny.mJ d(lkrej C! 11ajmJ~ /QkaJJ 

Komunikat 
Miejskiej Komisji Szkole· 

niowej PPR i PPS. 
Dzid, 29 lipca. o godz. 17-ej odbędzie się w 

u.li dzielnicy PPS śródmiejska. Prawa. przy ul. 
Ańdrzeja. Struga. 46 zakot1czenie Międzypartyj. 
nych Kursów w naatępuj~cych zakładach pracy: 
PZPW Nr 6, PZPB Nr G, Dzielnica Górna. Pra.
wa., PZPW Nr 1, Ośrodek Konf. Nr 3, PZPW: 
Nr 4, PPS, Zarzę,d Miejski, l'ZfB l\lf &. I>.M.S'! 
D~ęlnica. Bałuq, · 
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s z f szyzme 
Dyktatorzy Franco i Salazar w laskach u imperialistów amerykańskich. Sprzedaż 

baz lotniczych i przemysłu - giełdziarzom z \Vall-.street 
MOSKWA (PAP).-Dziennik „Trud" .stwier· cele wojskowe. Dyktator portugalski Salazar.i rowanej µrzeciwko S~lazaro~ ~ Franco. 

dz--i, ze Stany Zjednccione cpanowu;ą w ok1a pozd zwykłym woj5lciem utrzymuje 5zere9 or-i .. Trud" kon.kluduje stwierdzeniem, ze. narody 
Eie powo;ennym. gos:iodar<"zo i strategicznie ganLzacji wojskowo-fasz1•stowskich, jak liczą· Hiszpanii i Portug_alii nie upoko;zyl_v się przed 
półwysep pirene;ski. W łllszpan:i kapitał a· cy 60 tys·ięcy osóo „Legion Portugalski", faszyzmem, że rosnie i wzmacma ~ię autorytet 
merykański wla.da wielkimi zckladami samo- „Gward;a Narodowa" i inne. frontu walki mas ludowych p~zec1wko zaprze
cho_iowymi „F.1rd·M)lor Iberka", zakładanu W.skazując na znaczny wzrost dzitałalności daniu tych krajów pr~ez .rodzimy fa.szyzm im· 

• • • Uczeni zagran1czn1 
w Zakopanem 

ZAKOPANE (PAP). - Z i!'amdenia Depu~· 
mentu Zdrowia ONZ bawiła w Zakopanem m~
sja Unitarian Servke. Comi_nitee, w .skład kto: 
rej weszli profe orow1e u~1wersytetow amery 
kańskich i czechosłowackich. 

Uczonym zaq9Jnicznym to~arzyszyl.i profe
sorowie i docenci uniwersytetow pol~k1ch orai 
przedstawiciele Ministerstwa. Zdrow!a: 

Po zwiedzeniu 6anatonum MiJI·isteMtwa 
Zdrowia „Odrodzenie", odbył się wi7czór le
qionalny na Kalatówkach w wykonaruu zespo
łu góralskiego z Murzasichla. opon „Firestone" i „Conthnental", zakładami partyzantów hlszpańskkh i poPtugalskich, 6kie perializmowi amerykansk1emu. 

„Standard Electric''. Poza tym monopole ame- PPS 
rykańskie odgrywają decvdują<:ą rolę w w:elu N d k 8 • d ko 
przedsięb~orst':a<:~ formalnie hi6zpańskkh, jak a- a lyw worns.wo z 1eno 
np. w h1sz.pa!lsk1m towarzystwie naftowym, --A IJ ~ 1:lf 
czy w towarzystwie budowy okrętów. Arne· • ł • Pl L• KCPPR 
rykanie kontrolują fabryki włókienru~ze Bar- solidaryzuje się z tezami sekretarza gen. PPS 1 uchwa alD.1 enum 1~cowego . · . 
celoilly, radiotelegraf 1 . telefon, ko.palnie pota-1 . . 1 k 1 t t 0 „ 'llskiego niebu robotniczego jak również w u-1 czyk (OKZZ), Karpia~ (aktyw kobiecy) Ntko-
su, transpo.rt lritmc.zy 1 samochodowy. Włdm1:1 w<:zorda3seymk w 0 a u 'dzeak~u " PsPSa Pt 1 i dróg rozwoi'owych Poiski Ludowej ku demsk1 (Zarz. Miejski} Błaszczyk (PZPB nr. 5) 

N . „ A . odby a się nara a a tywu woiewo 1eg<J s a en u . Ob k ( M · tk · Państwowych pow . a tere~ie ~<Jrtugah:1 . mery~am.e co.raz bar z udziałem licmych delegatów z łódzkich zakła socjalizmowi. Ta jednomyślność - oświadczył . ar~ane z a1~ ow . . . • 
dz1e1 wyp1eraią Anghkow, za3muiąc Jch do- d. . , 0• m'ez· ktyw'stów powiato- tow. Arski _ świadczy wvm-<Jwnie 0 tym, ze łodzkiego), Rogalslci (Mos'l.czenica) i Opatow1cz t b d . , . . . ow pracy 3aK r w a , . „ ' . . • . . . . . b 

1 
. d i yc d czasowe\ om~uJ_ące y~YCJe w zyyu pgo- wych wiejskich. mające w naJbll.zszym czasie. nastąp1c lkzJed:io: Szczeffolne mterest~J~ce. yky. WY).ow1e z. 

ospo ar-czym. e.go raju. . esi :za6~a 1 or: w imieniu łódzkiego Komitetu PPR naradę cz-enie ob:U partit opa.rte będzie na <;~ owit~J delegatow z terenu ~ieisklegry_ torzy icznyn:u tugaltę swo1m1 towara~, załozylt w,e!k1e za powitał II sekretarz Komitetu tow. Grudziński, jedności ideologicznej, ktróa stanowic będzie prz.ykładami wykazali fakt u~1s~u c_hlopa maikłady_ przemysłowe:. np. fabrykę opon samo· któr ż ozy! ebranym owocnych o'Jbrad. Refe- źródło siły Zjednocz<Jnej Polski. łorolnego prze.z bogaczy wiejskich i podkreś.11 
c~~.~owvch „M~bo,; ' zakłady _„s~.andard ;rec- rat yid!ologic~ny wyglosił sekretarz CKW Tow. Arski wezwał -aktywistów pepesowsk~ch li konieczność walki o socjallzm na terenie tn~ ; „~roamer,ca ' .,Automaltca ' ,„Por,-uge· PPS tow. Arski, który omówił tezy polityczne, do wzmożonego wysiłku or~antzacyinego, :iieo wsi. 
.,;a ·• wiele mnych. Amerykanie otrzymali kon l · 1 1· k tarza gene dz~wnego na etapie ostatnich przygotowan do Po p'Jdsumowaniu dysku_sji przez tow. Ar-; I t · k J • k · b zawarte w osta nll1'.l re erac e se re - , 
ce

6 
e na P an aqe auczu CO'\·e, cu rowe 1 a· CKW PPS t c k' · · k rów Konyresu Zjednoczeniowego ski ego zebrani jednomyślnie i przy hucznych wełniane w koioniach portugalslcich Angola i r~l~ego L' ow.p :'i'1ran iewKiCcz~P~ Tow I Nad referatem tow ,Ar~kiego rozwinęła się dy oklaskach uchwalili rezolucję w której czyta 
V."ysp:.e r'~ 1 

• · a . e one · . Arski stwierdził całkowitą jednomyślność obu skusja, w którei Wlllęll udział tow._ t~w. K<;>łba my m. in.: 
„Truc;l p~dkres.la, ~e. Sl~y Ztednoczone o· partii robotniczych w ocenie błędów Komuni- (Poczta) Wes'Jlowski !Łęcz)_"cal •. Dz.1erzawsk1, Fi 

na - p y'ądk Zi 1 go n1ez uchwały ipc'Jwego enum · · I ·. . . 
pancwu1ą rowniez m11Itarn1e polwysep pue- st cznej Partii Juqosławii w ocenie przesizłośc! lip{'zak. Chmielewski (Sk1ern:f!wi\'e) Kowal- Rl!ZOLUCJA 
n~tlt GMfilcl Franw pn~~al Amfilyk~ ~Y~=~=~~=- =~~·~~==~~~~~~~~~-------------~~- K@furentjaak~wu woj~ó~~a Mdili~ 
nom wszystkie lotniska hiszpańskie, w tej u • • s k I c t I 11 PPR go PPS. wyraża pełną solidarność z tezami 
liczbie wielkie lotniska Praio w Barcelonie, roczystosc w z o e en r~ neJ . przemówienia Sekretarza Generalnego CKW: 
Manices w Walencji, Barjas w Madrycie oraz Ol T'Jw. Premiera J_ Cyrankiewicza i uchwałami bazy lotnicze na wyspach Kanaryjskich. Pczri 
tym Amerykanie budują dwa porty lotnicze: Zakończenie "\TIII-go kursu szkoleniowego Lipcowego Plenum KC PPR. 
· l c L d · · d - p„ nhrtd'.J Konferenci·a wyraża szczególne za.dowolenie ;ee en na za mym q zie J rugi w _r ~ szość z n.kh to funkcJ'onarhtsze partyj .1i , któ· K p Po, oraz dwie wielkie, kombinowane bazy lot- W· dniu wczoraj6zym Centralna Szkola PPR , . . . ze zgo<lnośc! po'glądów CKW PPS i C P R., 
nlczo-morskie w stanie Isabel i w Bata w hi.n· obchodzHa uroczystość zaikończeni.a VIII kur· rzy przeszli obecnie szesoi.omHmęczn~ prze7:· która jest wynikiem całkowitego izbliżenia ide 

• . . C ł b d . k 1 . kolenie. Pozostali przyszh wprawdzie z rnz- olo.rricznego obu Partii i jest podstaw?wym wa pru1skie1 Gwinei_ a ym u ownictwem wo1- su s.z ·a en1owego. . _ nych zawodów, ale obecn,ie obejmą stmowi· " 
skowym kieruje amerykańska misja wojskowa Wyczerpujący referat 0 zadaruach .6toiącyc?, ska w Partii. runkiem jedności organicznej. 
w Madrycie. przed absolwentami kursu w ob~eJ s-v titaq1 I p _ m becnego kur

6
u ocenia kierown:ctwo Konferencja w całej pełni solidaryzuje się z 

Również najwałi:niejs?:e bazy wojskowe Por międzynarodowej wygłos.il, entuziasty-:z.nie_ v:1- Sz.k~[yio jak~ bardzo wysoki, wyuzy niż na kUl uchwała Biura Informacyjnego Partii Komuru
ługalii przechodzą pod kontrolę Amerykanów. ta~y, sekretarz KC PPR tow. Roman Zdmb.ow· sach poprzednich. Szczególnie Wi€lkie 7!i'8;C:te· styczny~h i Robotniczych w sprawie Komuni-
Przystępują oni do budowy lotnisk w portugal 5kt. nie miało to, że kursanci połączyli 18or:ę z stycznej Partii Jug<Jslawii. Konferencja posta-
Ekich koloniach - Makar, Timo·r i Mozamblc. k , ł · · nawia w dalszym ciągu usilnie pracować nad Przemówi.en,ie tow. Zambrows iego :_iy o nu· praktyką, obejmując szefostwo nad organlza-
kh samoloty lądują swobodnie na Azorach r~liwie oklal5kiwane prz.ez kursantów o:az obe· CJ·ami· partyJ·nymi siedmiu wyd~el'mych za- pogłębieniem świadomości ideologicznej .człon-o"az korzy~ta3'ą z wolnego tranzvt•1 P"Zez Po• ków Partii rozwinać czu1'ność wobec dz!ałalno ' ·o 

1 
' , .- rny na uroczvstości aktyw party3'ny. kłado'w fabrycznych w Łodzi i chlubnie wypeł ' · -tugalię. ~ ' ści wrogów klasowych, walczyć z naleciałościa · k - t - d 'ł k · 1 a nia1·ą swe zadanie. . t . · · t ... Dzi~nnik radziecki konstatuje, Że w myśl - Był to - Jil " s w1er z~ a 1erowmczK w.o·zy~tki'e te m·omonty podkreśHł w swych mi nacjonalizmu I opar umzmu, rozw1nąc wur-1 • ._,_ h USA ł p <l Szkolv -..., ostat · już kurs aktywu PPR-owskie. ~ ~ ~ czą samokrytykę, konsekwentnie an.alizować p ano•w WOJ""'-owyc , , genera · ranco -0· . . . - b a.z· pTzemówi.eniach tow. Cichocki oraz tow. Du· · d prowudził stan l i~zebny s,wej armii do 670 t-r- go. Następny kurs odbywac się JUZ ę. 1-e w dzyńska. przeszłość ruchu robotniczego i d'JsWia <:1tenla 

sięcy żołnierzv i oficerów, przv czym w mt)· ramach Zjednocwnej Partii. teraźniejszości, aby tym pewniej i na tym mo-
bliższym czasie armia hiszpańska_ m.~ powie'!;- vv ciągu prawie 4-ch lat. istnienia ~zko- V./ imieniu 6luchaczy przemówił tow . . Tr!m'ń· cniejszych fundamentach, w szeregach Ejedno-
szyć się o jeszcze 300 tysięcy żolnierzy. Por· ły opuściło jej mury wielu aktywistow ski. Po odśpiewanfo ,,Międzynarodówk;" czonej, marksistowsko-leninowskiej partii bu-

. tuqalia połowę swego budżetu wydatkuje na któ!W zajęli odpowiedzialne slanowiska w na odbyła się część artystyczna. d<Jwać przyszły ustrój socja!istyozny. 
== w -a•= · rm t·- Konferenc1'a · w1'ta "J'_edn""zenie organ{r.;c_Ji - .. 77: trze l par li. . 'I'• "-ł vy „r 

Węgr·y - z. SRR . ł K m11u1niiL-at mPololsdkziieejż.owych w jeden. Związek Młodz~ży Trzydziestu kilku absolwentów 2;ih1o sta'lo łlW !lft „ 
w.~ka kierowników wydziału w Komi-tede Wo 

····!Jf!)Wldią rDkOW3Dia - h'OńlO'fł.C iewódzkim. Dwustu sekretarzy Komitetów Po- Dziś, dnia 29. VII. br. 0 g<>dzinie 17-ej Konferencja z oburzeniem potępia akty terro 
' · dz' J · h d t • ru w st<JSunku do prq,ywódców robotniczych MOSKWA PAP. - Do Moskwy przybv. la wialo~ch 1 ie mcowyc oraz wus u ins,:u odbędzie się zebranie aktywu PPR D-7 . .ielni- we Włoszech 

1
· Japonii, a w szczególności zbro k.orów - to również byli uczniowie Sz'.rnły 

węqier5ka delegactp_ handlowa z ministrem CePtralnej. cy Staronrlejslriej, poświęcone omówieniu dniczy zamach na.tow. Togliattiego i tow T-<J-
h dl · · łdz' 1 · · l N 1 tn' ku uchwał Lipcowego Plenu~ KC PPR. kudę an u 1 s.po 1e czosc1 na cze e. a o 16 Ktlkunastu absolwentów zginęło hohatersko · 
mo,;kiewsk1m delegację powita1i wiceminister ::ia swych posterun.kach pracy. Zos!a!i .„01 -:<:· 
handlu zagranicznego ZSRR Siemiczastnow w m-0rdowani przez zbirów reakcyjnych. Ale '!a 

miejsce jednego zabitego 6tawały dz.iesiątki i towarzystwie szefów wydziałów mi.nisterstwa setka żywych, którzy z tym samym entm.jai-
handlu. zagranicrnego i !Ilin>isterstwa spraw za· mem i wiarą realizowali w życiu linie naszej 
granicznych ZSRR oraz c7.łonkow'e ambasarły Par H. 
wemersk ie i w Moskwie. VIH kur6 ukończyło 161 absolwentó .v. Więk 

... . 
-1 

~ 
ro 

Po długich i ciężkich cierpieniach rozstał się z tym światem w dniu 
28. VII. Hl48 r .• naj<iro.i,l>zy nasz mąż, ojciec i brat 

Ml cz SŁAW S ~DZI y 
przeżywszy lat 48. 

Wyprowadzenie zwłok z domu ża loby p1·zy ul. Perłowej 29 odbędzie się 
w dniu 30· VII. 194.8 r. o godz. 18-t.e j, na cment~rz na Mani, o czym zawia
damia-ją w smutku 

żO~A Z SYNAJ\Il I RODZINA 

W dniu 27 lipca 1948 r. zmarł po ..długich i ciężkich cierpieniach 

śtp 

ZYG MU SIĘDZI y 
Kierownik Personalny Państwowych Zakładów Przemysłu Bawełnianego 
Nr. 3 w Lodzi. 

W zmarł:vm tra.cimy nieodżałowanego o nieskazitelnym charakterze 
człowieka szczerze oddanego pra.cy w budowie Demokratycznej Polski. 

Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby przy ul. Przędzalnianej ~03 na
stąpi w dniu 29 lipca 1948 r. o g;odzinic 18 na cmenta.rz w Zarzewie 

Oześć Jego pamięci. 

4729-k 
; 

DYREIWJA, RADA ZAKŁADOWA 
I WSPóLPRAOOWNICY 

P. Z. P. B· Nr. 3 W ŁODZI. 
SM&9 8WY «ttHH •• t a 

Komendant Ptasiej Wyspy pończyków poruszając):'ch się 1?-a piasku. I Aby strząsnąć z .siebie senność, Kosicyn 
Skały pnęły, dwoiły się, fa}e mew1adom_o zeszedł na. brzeE? 1 ~ęknąwszy zanurzył 
poco wpadały na trawę, słon?e huczało m- twarz w ciemneJ wodzie. 
czy;m d.uża lampa do luto1,:~ma. Me~r mo- Zrobilo mq się nieco lżej. Namoczył swoją 

(Nowela) notonme krzyczały - proz-no.„ prnz-no„. czankę i wcisnął ją sobie na głowę. Byle 
\da,lszy ci:tg) I wieniem dokonania podziału. Lecz skoro V dociągnać jakoś do rana, a potem ... „śmia-

Chciał powiedzieć coś bardziej ostrego tylko zbliżył się do mat, dwaj „rybacy" Był piękny cichy .wieczór, kiedy Kosic:V:U ly" powinien przecież dostrzec ogień? 
o podłości samurajskiej, ale nie mógł od skoczyli prosto na leżące jaja. Ogarnięci zeszedł z c:róry i usiadł na przeciw Japon· Znowu wrócił do Japończyków. Zdaje 
razu znaleźć odpowiedniego wyrazu, a kie- mściwą radością zaczęli tańczyć jakiś bez- czyków. Z~ęczony ustawiczną trwogą, ko· się, że naprawdę usnęli, nie słychać było 
dy go znalazł - za uciekającymi Japoń- myślny wojenny taniec wśród potłuczonych mendant postanowił spojrzeć wrogom pro- udanego chrapania i westchnień. Kosicyn 
czykami sypały się już po zboczu kamienie. skorup. . sto w ocz7. raz jeszcze przeliczył „rybaków". Siedmiu 

Całą noc spędził Kosicyn w wilgotnej Odpędzić? Nastraszyć dla podtrzymania _ Położ się spać anata, - powiedział Japol'1.czyków leżało półkolem _ głowami 
trawie, podnosząc się od czasu do czasu, autorytetu? Lecz chociaż komendant był zmęczon.ym głosem. - Połóż się spać, sł~- w stro~ ~ sopki, nogami _ do ogniska. Na-

. aby podrzucić do ogniska gałęzi. bardzo głodny, nie chciał się uciec do uży- szysz„. . , . , wet ogień zasypiał _ węgle pokryły się już 
Gdy się rozwidniło, ręka komendanta cia broni. Dzivma rzecz, mkt z „rybakow; me pro- siwy __ 

1 
pyłem. 

była w sińcach od mocnych uszczypnięć. Kosicyn poprostu nie zauważył dwóch bowal oponować komendantowi, jak gdyby Zimna woda ściekała z wstążeczek czap
Natarł się do pasa lodowatą wodą i znów tancerzy. Wyprostował się i poszedł obok cala załoga milcząco uznała opór za bez- ki marynarskiej ·na kołnierz. Komendant 
się wziął do roboty. Starczyło mu siły, by Japończyków wolnym krokiem człowieka, skuteczny. Jak spać, to spać! nawet nie zareagował. Niech i tak będzie, 
zebrać chrustu, wyprać koszulkę i nawet ktory dopiero co zjadł obiad. Słońce zanurzyło się w cichej przejrzy- tak jest lepiej. Ręka od ciągłego szczypa
oczyści~ kawałl~iem pumeksu sprzączkę i Ta przebiegłość głodnego człowieka by- stej wodzie. Kaczka schowała głowę pod nia drę!wiała, a krople wody jednak od. poczermałe guziki. Był komendantem, pa- ła pewnie bardzo widoczna. gdyż na twa- skrzydło. Nad wyspą unosiła się cienka oędzały sen. 
nem Wyspy Ptasiej, i za każdym razem' rzy sindo zjawił się uśmiech. Rozłościło to smuga dymu, dotykając koroną zielonego 
przechodząc obok milczącej wrogiej grup- Kosicyna. Zwolnił kroku i powiedział szyp- nieba. Słychać było w ciszy, jak huczą fa. Krzyknął ptak. Dzwoni, wywodzi trele, 
ki Japończyków, wytężał wszystkie siły, rowi ostro, tonem gospodarza. le, wpadając na piaszczysty stcomy brzeg. śpiewa„. Na wietrze jakoś mniej lepią się 
by mieć szeroko otwarte oczy i mocny pe- - Kucharz wasz lubi po cudzych garn- Siedmiu „rybaków" położyło się na ma- powieki - odpędził komara. Skąd step? 
wny krok. kach łazić, żeby się tylko ołowianym gro- ty, ziewając 1 przeciągając się. Gdy ·tylko Bzdury.„ Wiatr? Nie ... pieśń... Dziwna 

A gorący pi,.asek nęcił jak pieszczota. chem nie udławił. któryś z nich otwierał usta, ziewała cała pieśń. 
Suc3:1e spręźysie wodorosty chwytały __ za .„Uczucie głodu znów zapędziło go do załoga. 7att"zyJ na węgle starając się zrozumieć, 
nogi, wzywały by się położył. I tak siliv1 ptasich gniazd. Zrzuciwszy kitel, zaczął Ziewał rówmez Kosicyn. Japończycy czy to i•piewa człowiek, czy też huczy mu 
oyła ta pokusa, że Kosocyn zaczął omijac szukać w norach wydrążonych przez nurki wkrótce to Za.uważyli i zaczęli zupełnie w zmęczonej głowie. A jednak poprzez 
to niebezpieczne miejsce, wybierając umyśl w piaszczystym urwisku. Ptaki miały dzio- otwarcie drażnić komendanta. To jeden, senne pluskanie morza zupełnie wyraźnie 
nie duże i nierówne kamienie. by jak z żelaza. Broniły się zaciekle. Kosi- to drugi, wykrzywiał usta, wyobrażając słychać p10<.enkę - prostą i smutną. 
. Gdy przyszła pora obiadowa, udał się cyn skręcił głowy dwum mn·kom i usma- ogromne zmęczenie. Ze wszystkich stron Zerwał się na równe nogi i odszedł nie
znowu po jaja. Tym razem wszystkie gnia żył je na węglach. Ciemne mięso było gorz- słychać było głębokie zadowolone westch- co w stronę. Pieśń dogoniła go, poszła ra
zda były puste. Za to na piachu koło „ry- kawe i trąciło rybą. nienia chrzęst rozprostowywanych kości, zem z nuł}. objęh za szyję przezroczystą, 
baków" leżała cała kupa jaj. Co było potem nie pamiętał dobrze. Ko-1 mlask~nie, stękanie, sennt- mamrotanie - ręką. 

Taka bezczelność oburzyła l{osicyna. Po- sicyu siedział przy ognisku z otwartymi całą symfonię snu mogąca uśDić nawet y;y-
szedł do Japończyków. z mocnym uostano- oczyma. Nic nie widzał prócz ognia i Ja- poczętego człowieka. • - ~~ d. n. 
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naczelnik n - Io 'ja! To I OUJO 

Sadzawki 
· . ' Było to tak : L'.lte.m r oku u]:>iegłego wieś 
Jakson~k w p~w1ec1e opoczynskim nawie
~iło meszczęsc1e. Pożar strawił zabudowa
rua 11 gospodarz:}' mało. ~ średnio-rolnych. 

Ra~8: w rad~ meszczęshwi pogorzelcy u
c~W!ihh wysłac delegata do Warszawy do 
Mm:sterstwa Rolnictwa Reform Rolnych z 
prosbą o przyznanie drzewa budulcowego 
po cenach przydziałowych. 

Mini~ter - jak nam opowiadali gospoda
rze wsi J~ks'?nek - wysłuchał delegata 
pogorzelcow i wydał zlecenie na nabycie 
drzewa buduicowego dla pogorzelców. 

J!o powrocie delegata wsród pogorzelców 
~s.i. Jak~oi;iek zananowała radość . Ze zlece
niem Mm1stra delegaci pogorzelców udali 
się do kier~wnika referatu odbudowy sta
ro~twa po_v.n.atowego. w Opocznie. ów kazał 
~o podama 7.ał1;lc~:;rc znaczki stemplowe 
i pr~yrzekł udz1ellc odpowiedzi po jakimś 
czasie. 

Rzeczywiście po upływie paru tvgodni ze 
sta,rost.wa nadeszła odpowiedź treści nastę
p-;.1)ąceJ: 

- Starostwo Powiato~e Opoczyńskie 
Referat Odbudowy . 
Nr. XIII Odb. II-4--1 (141)48 
Opoczno dnia 19. 5. 1948. 

Do Ogrodnika Jana w. Jaksonek 
gm. Radonia. 

Komunikuję, re podanie z dnia 1. rv. 
·43 r. o przydział drzewa zostało załatwio
ne przez Komisję odmownie w związku 
g czym zwraca się załączone do podania 
pozwolenie na budowę. 

-

inż. J. Nejman · 
Za starostę 

architekt powiatowy" 

Podobnej treści odpowiedź otrzymali 
i pozostali pogorzelcy. 

Zainteresowani gospodarze udali się do 
pana inżyniera J. Najmana z prośbą o wy· 
danie im do załączonego podania zezwolenia 
Mi.J;Iistra na przydział budulca, pan archi
tekt powiatowy odpowiedział odmownie 
pod pretekstem, że pismo Ministra rzekomo 

lok~nym kac:y~ostwem. Nie miejsce dla ską.d inąd oburzonych swawolą pana archi· 
takich obyczaJOW w Polsce Ludowej. tekta powiatowego? 
Przynoszą one bowiem szkody niepowe- Przypuszczamy, że śledztwo przeprowa· 

towane. Często bowiem mniej uświadomieni dzone przez Komisję Spec.ialna i władze wo
obywatele sądzą o postęoowaniu Rządu nie jewódzkie potrafi nam udzielić odpowiedzi 
'~edług wydanych przez Rząd ustaw, dekre- na te pytania. 
tow czy zarz~dzeń, a właśnie według postę· * "' * 
powarua ta~1c~ lokalnych dygnitarzy, któ- Sprawa architekta powiatowego z Opocz-
rzy ~apommeh o tym że są tylko urzędni- na poglądowo pokazuje każdemu szkodli
kam.1 .w służbie narodu i że mogą być każdej wość tej najbardziej zwyrodniałej formy 
chwili odwołani ze swego stanowiska, jeśli biurokrątyzmu, jaką. jest kacykostwo nie
~emu narodowi źle służą. Wydaje sie, że których lokalnych dvgnitarzy. Trzeba tej 
Jes~ to tak jasne„ że nie wymaga chyba pladze wypowiedzieć bezlitosną wojnP 
dłuzszego uzasadmenia. Walka z nią musi być prowadzona pr7..ede 

W danym wypadku pozostaje jeszcze jed- wszvstkim przez organizacje Polskiej Par
na sprawa, która wymaga wyjaśnienia. tii Robotniczej w terenie, przez wszystkie 
. W c~yim Jnteresie klasowym, w czyim in!1e organizacje robotnicze i chłopskie. Po
rnteres1e _oolltycznym leżało aby pan archi- wmnv one wywlekać podobne sprawy na 
teJct; powiatowy zmieniał decyzję ministra? światło dzienne. abv ropień kacykostwa wy.
,fabmi pobudkami kierował się pan archi- pali z naszego życia rozpalonym żelazem. 
tekt powiatowy nie dając pogorzelcom wsi P. S. Sądzimy, że po zbadaniu sprawy 
Jaksonek przvdziału na drzewo? Czvm kie- przvdziału drzewa dla oogarzelców wsi JRk 
rował się. gdy rzucał posiew niezadowole- sonek odpowiednie władze zapewnią nie· 
ni~ wś;ó? wym~enionych gospodarzy, jak I zwłoczne wykonanie zlecenia ministra. 
tez wsrod okohcznych chłopów, słusznie E. Uzdański· 

l nteroelac ie nn.1z••ch C71.1telnihów 

We wtorek bm.· odbyła się w Warszawie 
rozprawa sądowa przeciw 3 braciom tzw. A!· 
bertynom. Brat Cyryl, brat Florian i brat Jo· 
zet zostali oskarżeni o uprawianie nierządu z 
nieletnimi wyc/Jowankami zakładu, pozostają· 
cego pod ich opieką. Z uwagi na drastyczność, 
jak to się mówi, przedmiotu, rozprawa odbyła 
się przy drzwiach zamkniętych. Nie będziemy 
-tych drzwi „otwierali". Nie chodzi nam bo· 
wiem o rozpisywanie się o sprawkach „bra· 
terskich" (tymi zajął się wg. tzw. kompetencjJ 
sąd) - ale o coś zupelnie innego. 

Jak się okazuje, wychowankowie, naraże.nl 
na demoralizację, nim wystąpili ze skargą do 
sądu, wnosili koleLno zażalenia na swych na· 
miętnych „wychowawców" do przełożonych 
zakładu, do kurii biskupiej, wreszcie do władz 
„albertyńskich" w Krakowie. I - rzecz cieka· 
wa - nie doczekali się żadnej odpowied.M. 
Władze duchowne - nic, prasa katolicka, kt6· 
rei wszak nie obca chyba wyżej wymieniona 
przykra „sensacja" - również nic. Hm, hm, 
czyżby obojętność na problemy natury, że tak 
pow:em, pitigrjjlawskiej? E, co to-to nie. Wła 
śnie w ostatnim numerze poważnego tygodni· 
ka katolickiego („społeczno-kulluralnego") w 
dziale: KRONIKA RELIGIJNA spotykamy całą 
no talkę pt„„ „N A WRÓCENIE PITIGRILLEGO". 
Słynny pornograf i świntuch, autor niemoral· 

K 
• • • k I k t nych bzdur w rodzaju „Pasa cnoty" czy „14 ka amlenlcznl a O a Orzy ratów dziewictwa", „ocknął się nagle ducha· 

wo na jakimś tam seansie spirytystycznym i 
trafi/ odwzu na łono kościoła, czy/J ,,nawrócił 

Towarzyszu Redaktorze! I dze, które mu się wpłaca. Do powszednich się". Dowodem nawrócenia ma być - sadzaw· 
Chciałbym za pośredriJctwem naszej ga- praktyk Ulrycha należy również zatrzymy- ka. „Sadzawka Siloe" - „dzieło", w którym 

zety zwrócić uwagę na dziwne praktyki nie- wanie kartek żywnościowych, któr~rch już kaiaJący się Pitigrilli (vel Dino Segre)) przed· 
których właścicieli nieruchomości, a, ściśle po podpisaniu listy świadczącej, że się kart- stawia drogi swego życia i drogi nawrócenia. 
m~wiąc, 'tłaściciela domu przy ul. Fabrycz- ki otrzymało, wydać lokatorom nie chce. Ton notatki o pozyskaniu dla wiary autora 
neJ 2. który, posiada jeszcze i dwie inne ka- Nie wiem dlaczego ostatnio płacone prze- licznych świństewek jest raczej pozytywny i 
mieni.ce w Łodzi. temnie pieniądze za komorne gospodarz Ul- optymistyczny. Poważny tygodnik katolicki 

Sposób traktowania przez Ulrycha Kazi- rych odesłał mi pocztą z powrotem? Czyż- („społeczno-kulturalny") nie wyraża zupełnie 
· ł • by chciał może w ttłt sposób zaakcentować , obaw, że a nuż, a widelec Di.no Segre znowuż 

m1erza, w asciciela tej nieruchomości, loka- . 1 k t . . k. . 1 h . · si·ę SPITIGRlLl.J, czy11• ,,pod/ozy· " nową , •wf· 
t · d · t ł · · ł h ze o a or, zaJmuJący po OJ z me mą me - ,... 
orow swego omu JeS zupe me mes yc a płaci za komorne, a tym samym traci praw nię". A my się nie 0 t·o obawiamy. Obawiamy się 

ne. Na mieszkańców spadają. steki wy- ne podstawy do posiadania mieszkania? mianowicie, że wyrażając dalszą skruchę trafi 
zwisk i obelg. Ale nie to jest najgorsze. Prosiłbym obywatela Redaktora 0 łaska· Pitigri/Ji do jakiegoś zakonu, zostanie „bra
Stan domu nie należy do najlepszych. Wła- we informacje„ czy tego rodzaju bezkarne tem", no i, strach. pomyśl~ć, co t~~i facet na 
ściciel co raz to dopomina się nowych kwot praktyki w stosunku do wieloletniego loka podobnym st~ow1sku .moze na:ob1c. Przy swo 
na lłeperację. Pieniądze te dałbym chętnie, tora moaą ujść bezkarnie? im por.nog~al1cznr.m mistrzoslw~e łacno zdy· 
b-0 rozumiem, że dom musi być utrz.ymany. 0 stansu1e nierządników w rodza1u brata Cyryla 
w po_rządk~. al~ ~ednocześnie nie .mo~ę nig: • Stały ·cz'.\rtelnik I czy Floriana, nurzając się po „PAS CNOTY" 
dy się dow1edziec - zbywany połsłowkam1 · pracownik PZPB Nr 1 w ,,SADZAWCE" grzechu. 
przez gospodarza - na co przeznacza pienią- (adres i nazwisko znane Redakcji) E. Tam. 
..._..',...r'.._,.. ..._... .._,...._,..._,..._,...._,.. ..., ......................................... ....... .....,. .............. ...... .....,. .............. .................... ~ ............. ~ ..................................................... ...,.. .................. ~ 

zaginęło. 
Pogarzelcy zrozpaczeni zapożyczyli się Zasluąl ntuszą bąć należącie ocenione 

i kupili budulec z wolnego rynku, grubo zań 

;~1r:~~~T~~~:.k,~~i·~~~ti::.'i: mau~~o naile~ua ~ramwnirn 'lrl nr ] nie n1nkała wuaiów 1 
.Pozostawiamy na razie na uboczu dyscy- Do najlepszych praaiwnic PZPB Nr 3

1 
zakła 

}plinarno-kryminalną stronę tej sprawy, d' d · h d b · · 
'którą, wyrażamy nadzieJ·ę, wyJ'aśnią odpo· ow -zatru m.ający-c pona 8.000 ..ro otni1c i ro 

botników, należy tow. Zofia Konwerska -
Wiednie władze w szczególności Komisja tkaczka, obslug•ijąca cztery krosna. 
Specjalna. Nazwisko to dobrze jest znane czyteln:kom 

Rzeezą ważniejszą w tej sprawie jest je- „Głosu"~Bardzo często powtarza się ono na ła
dnak co innego. Fakt samowoli pana archi- mach naszego pisma. o pracy swej mówi w 
tekta powiatowego! Już ja im pokażę! W sposób skromny, tak, jakby to była rzecz zu
powi.ecie decydować może tylko on. Cóż mu pełnie normalna. W rzeczywistości jednak 
tam zlecenie Ministra!... osi11gnięcia jej są nie byle jakie. 

- Pan naczelnik - to ja. Jakieś tam W pierwszym i drugim f>tapie współzawod-
chłopy ośmieliły się ominąć mnie - archi- nictwa indywidualnego zdobyła ona drugie 
tekta powiatowego! Już ja im pokażę! Może. miejsce, wyko1mjąc normę w 177 proc. W tr.ze 
Mmister rządzić w Warszawie, ale do Opocz' cim etap·ie osiągnęła 178 proc. normy i pierw
nA mu wap'!.! . . . . sze miejsce, w czwartym etapie 182 proc. i 

Tak mme_J więceJ wy?brazamy ~obie tok pierwsze miejsce, w .piątym etapie 189 proc. i 
rozumowama pana architekta powiatowego. I z.nowu pierwsze miejsce. W etaj)l'e ósmym zdo 
J_ak za „dobry.eh, st.a:ych cza~ów": ~zlach- była tow. Konwerska znowu pierwsze miejsce, 
CIC na zagrodzie - rowny WOJewodzie. osiągając 187,5 proc. normv. Natomiast w eta· 

Wydaje nam się. że tymi staroszlachec· pie szóstym i s1ódmvm udziału we wspólza· 
kimi ~by~zajami dawno pora skończyć. wodnidwie nie brała; gdyż była na urlopie. 
\VydaJe się na!l\, że pora skończyć z takim Zdawało'by się, że tak znakomita robotnica 

Czątelnicą piszą 

Tajemnica zawodow·a 
Obywatelu Redaktorze! I Dip.tego też byłoby r:zeczą pożądaną, by u
Wzmianka o czystości miejsca pracy i ma· możl~wi~ zaint-eresowai:ym pracownikom .zwie

szvn, zamieszczc-na w Nr 179 ,Gło6u" znalazła dzanie innych zakładow, czy to grem1alme. 
szeroki oddźwięk i stała się nle tylko' tematem czy też łndywid.ualnie. N.iezależn~e . od tego, 
dnia, lecz w realizacji w poszczególnych za- dla dobra same] produ.kq1, a z nią 1 samych 
kładach pracy. pr~cow~i~ów, należałoby powołać do życia lot 

Pragnąłbym Jednak niezależnie od tego po- n!'! komisie tech?iczne .. wybrane z gr~n'.1-. wy
ruszyć również inną, nie mn.iej ważną sprawę, bitnych fachowcow, ktor.e .by mogły r;1es.c p~
mogącą mieć duży wpływ na nasze, że się tak moc słabszym, wykrywac 1 ws.kazywac niekto
wyrażę, powierzchowne bolączki. Je6t nią tzw. re r;iedociągnięcia .. Jednym slo~em, bylyb.Y 
tajemnica zawodowa. dla Jednych nauczycielem, a dla rnnych b-Odż· 

Wszyscy wiedzą. że przemysł włókienniczy cem. 
cierpi na brak sił fachowych, którymi jeszcze Aleksander Pilecki 

przez czas dłuższy 'lLie będzie wo stanie wypeł
nić Juk powstałych wskutek wojny. Dlatego 
też nie.zrozumiałą .rzeczą jest nieprzychylne u
i;tosunkowanie się niemal że wszystkich dyrek 
cji do „ciekawych", którzy nie tylko dla pro-
6tej ciekaw-OŚCI chcieliby zwiedzić ~ inne za
kłady oraz ich sposób pracy, a co najważniej
i;ze, takicli zakładów, które osiągają dobre wy
niki. 

Każdy, czy to rzemieślnJk, ur~ędnik, czy 
'leż zwykły fizyczny pracownik, me osiągnie 
wvższych ikwalifikacji zawodowych, dopóki 
nie zapozna się z pracą w innych zakładach. 
Przędzalnictwo ma to do siebie, iż nie wystar
cza ukończyć Hkołę włókienniczą lub zwykłą 
praktykę naprawy maszyn, lecz trzeba jeszcze 
wczuć się w nerw maszyny, zapoznać się z wa 
darni i zaletami włókna, a nawet koloru. by 
przy pomocy nie tylko ołówka, lecz i d-0tyku 
odnaleźć słabe miejsce. Starzy praktycy wie
dzą, że elastyczność i zalety materiału w więk 
szości wypadków są zależne oi;l dobrego przę
dzalnictwa. 

Ileż to razy 6potyka się tkaninę z najprzed
niejszego włókna, a jednak pozbawionej tej 
właśnie zalety. I odwrotnie. Z Lichego gatunku 
o krótkim włosie, otrzymuje się mater1al o mi-
lvm dla .oka._!_ w dotyku wypladzi~, 

N ieporządki w szpitalu 
Anny-Marii 

Dziecko moje od kilku dni znajduje się 
na kuracji w Szpitalu Anny-Marii. Odwie
dzając je stwierdziłem ku swojemu przera
żeniu, że w pokojach chorych dzieci mnożą 
się chmary much. Chyba nie trzeba nikómu 
tłumaczyć, jakie niebezpieczeństwo zaraże· 
nia dzieci kryją w sobie krążące po wszy
stkicł} "QOkoiach owady. które w dodatku nie 
pozwąlaj"ą chorym spać. 
Zal)ważyłem również, że naczynia z po· 

karmem dla dzieci nie są dostatecznie za
bezpieczone przed muchami i kurzem. 

Wiem, że Szpital walczy z różnymi trud 
nościami, · ale chyba mógłby się znaleźć spo 
sób; ,by uSµfląĆ, wymienione wyżej l).iepo
rządki. 

Staly czytelnik 
-.. {imię i ncąwiskQ..mwne w Redak~ji). 

skorzysta zgodnie z regulaminem współzawod· Lekki uśmiech, chwila milczenia i wreszcie 
nictwa pracy z z.asłużonego, należnego jej bez· zaczyna powoh: „To ba·rdzo proste. P.lnuję 
pła~nego ..pobytu ·w uzdrowi-sku. Niestety, tow. mojej pracy. Nie odchodżę niepotr~ebnie od 
Konwerska spędziła urlop w domu. krosna. p.rzychodzę punktualnie". 

„Nie clici.ałam się specjalnie dopominać o Tow. Konwe-rska zapala się nieco: „Trzy 1a· 
te wczasy, by nie lubię latać za swo~mi spra- ta w firmie pracuję i a.ni razu si!: nie spóźni• 
wam/' - opowiada. A nie znalazł się, niesie- łam. Nigdy nie porzucam moich warsztatów 
ty, nikt ani w Komitecie Współzawodnictwa, przed końcem roboty. Robotę sobie cr-ozkładam 
ani w Radzie Zakładowej, an/ w Wydziale So· planowo. Szpulk•i cz~to szykuję sobie nawet 
cjalnym, ani w Wyd2iale Pracy i Płacy, ani w przed pracą. 
Wydziale Personalnym - w organach powoła· 
nych przecież z urzędu .do OPIEKOWANIA - Czy .na.potyka towairzyszka na jakieś 
się przodownikami pracy, by załatwńć ob. Kon· pr:zesi,kody w swej pracy? 
wers.k,iej takie spędzen:e urlopu ,na jakie za· - Na osnowę nie narzekam. Na ogół jest 
służyła. dobra. Ale 6Zpulki są za małe. Gdyby przę· 

Wielki wstyd, że jedna :z rn.ajlepsq:ych pra· dzalnia się 6tarała i nawijała 5ZpUlki do pełna, 
cownic w PZPB Nr 3 nie skorzystała z należ· tkalnia dałaby o wiele więcej tkanin. Mówi· 
nego jej wypoczynku. lyśmy już o tych sprawach na zebraniach wy· 

Pomimo tej krzywdy, jest tow. Konwerska twórczych, ale rezultatów jeszcze nie widzimy. 
dobrej myśli. Przecież z miesiąca na miesiąc - Czy dzielicie 6ię, towarzysko, z kimś 
ooiąga lepsze wyniki, a zarobki jej, choć po· swoimi umiejętnościami? 
wol;, ale się po-prawiają. - Owszem. Nauczyłam już sześć ucze:!lnic 
. Samd je~t bezpartyjna. Ale - mówi - mąź zawodu, choć sama pięć lat tylko pracuję we 
J€6l człon.loem PPR. I włókdennictwie. 

- Mamy jedno dziecko. Chłopak ma 12 lat, I Duma i :zadowolenie widnieje na ob'iczu 
chodzi do 6zkoły. Jest zdolnym uczniem. tow. Konwerskiej, gdy mówi, że niektóre z jej 

. - Czy syn będzie si~ kształcić, czy też ;iój pupilek pracują już 111awet na czterech kro· 
cizie do pracy? 6'llach, a wszy6tlcie wykonują normę z nad· 

- Po to się pracuje, żeby d1;iecko dalej się wyżką. 
kształciło i żeby z niego coś wyrosło. Chłopak Bezpartyjna. robotnica - tow. Zofia Kon· 
che~ iść_ do wojsk.a,. a właściwi~ do .marynarld. werska - ma wielkie zasługi dla naszego una 
Mysię, ze w dzioS11eJszym ustroju 1est to dla rodowionego przemy6łu. 
rueqo w zupełności do6tępne. Takich ludzi jest znacznie więcej I trzeb1, 

. !ak, towarzyszko, osiągacie tak dobre wy- aby ci, którzy do tego zostali powołani, wi• 
ni•kl w pracy? dzieli te zasłuql i należycie ie oceniali. L. 

l1ade11n nosz11cll a r tqhu lów 

Komplikacja mieszkaniowa 
która przybyła z powiatu kutnowskiego, 

Ob. Głogowski mieszka w jednym pokoju 
u swej córki, zajmującej 3-pokojowe miesz
kanie- Rodzina córki składa się z 7 osób. 

W związku z interpelacją, która tlkazała 
się w num~rze 146 naszego pisma pt. „Pod 
adresem. Urzędu Kwaterunkowego" - z dn. 
28 maja br., otrzymaliśmy od Zarządu 
Miejskiego w Lodzi następujące wyjaśnie
nia: 

„W .Iniu 14 maja br. funkcjonariusz Wy
działu Kwaterunkowego dokonał rewizji lo
kalu, zajmowanego dotychczas przez ob. 
Osimowicza przy ul. Więckowskiego Nr 84 
i przez ob. Głogowskiego przy ul. Więckow
skiego 65 w celu wyjaśnienia spornej spra
wy mieszkaniowej pomiędzy nimi. Okazało 
się, że ob. Osimowicz, posiadający 5-cio 
osobową. rodzinę, zajmuje sklep, gdzie pro· 
wadzi handel artykułami spożywczymi, 
oraz 2 pokoje. Jeden z nich przeznaczony 
jest na sypialnię, zaś drugi-Stołowy, prze· 
dzielony jest przepierzeniem, za którym u
rządzono prowizoryczną kuchnię. Dalej -
znajduje się pusty pokój z osobnym wej
ściem. wym~ający remontu i służący ob. 
Osimowiczow1 jako magazyn, który jednak 
nie jest należycie wykorzystany. Po drugiej 
stronie korytarza mieści się właściwa kuch
nia, należąca do całości tego lokalu, zajmo
wana od 16 stycznia br. przez rodzinę, skła
dajaca sie z 4-ch osób (trzY. o~ob~ J)facuja.), 

Po dokładnym zbadaniu sprawy okazało 
się, że ob. Głogowski mógł być wsiedlony 
przed dniem 16 stycznia br. do pokoju, wy
mag~ącego remontu i kuchni a zajętej o• 
becme przez rodzinę, przybyłą z pow. kut
nowskiego. Jednak nie zgodził się na to 
i żądał przydziału sypialni ob. Osimowi· 
cza. Po rozpatrzeniu sprawy władze kwa
terunkowe zdecydowały oddać pokój, wy
magający remontu, ob. Głogowskiemu, w 
kuchni zaś pozostawić zajmującą ją rodzi· 
nę. Na tę propozycję ob. Glogowski nie zgo
dził się, wobec; czego władze kwaterunkowe 
nie mają. możhości przydzielenia lokalu ob. 
Głogowskiemu i · to z jego winy. 

Wiadomo ogólnie. że lokali wolnych w 
mieście nie ma i wobec tego roszczenia ob. 
Głogowskiego są bezpodstawne, zwłaszcza, 
że przydzielono mu taki lokal, jakim wła
dze kwaterunkowe w danej chwili dyspono
wały". 

List jest podpisany przez Wicedyrektora 
Zarządu Miejskiego, Włodzimierza Graliń, 
slqego w_ ~t®Stwie Pre~deJl.ta._~ta. 
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Z. 1 at wy NIEDOBRY POCIĄG 
Jedna z pasażerek, oczekują.c pociągu mi 

dworcu Kaliskim, postanoWiła. kupić .w bu.; 
I urnus półkolonii letnich zakończony fecie kolejowym , 1zagcyzkę'' ~la SW'!J głod• 

nej pociechy. Obawia~ąc ~i~, ze ~woce będ;; 
brudne, a wędlina meśw1eza, zą.ządała tab-. 
liczki popularnej czekolady Wedla. 

W dniu wczorajszym skończył się w ł.io-1 resztę pokrywały zakłady pracy oraz Towa- su na porządkowanie plantacji w parkach 
dzi pierwszy turnus półkolonii letnich dla rzvstwo Kolonii. i ośrodkach kolonijnych. 
dzieci w wieku od 6-15 lat. Półkolonie by- "poza grami i zabawami na świeżym po- Dzisiaj rozpoczyna się II-gi tu~us pół· 
ły zorganizowane staraniem Towarzystwa wietrzu codziennie dzieci starsze w ramach kolonii, który będzie trwał rówrueż przez 

- 350 złotych - „zaśpiewała.'' bufetll' --,Kolonii i Półkolonii Letnich w porozumieniu Służby Polsce poświęcały dwie godziny cza- cały miesiąc. · (m. z.) 
Kuratorium. oraz zakładami pracy w Lodzi. 

wa. 
'oczywiście, pasażerka czekolady nie kµ• 

piał, gdyż „co za. drogo - to niezdrowo"· 
- ta. sama. tabliczka w sklepach Wedla ko92! 
tuje tylko 225 złotych. 

W 7 punktach półkolonii, na świeżym po
wietrzu, w doskonałych warunkach zdro
wotnych przebywało około 3-ch tysięcy 
d~eci. Półkolonie zorganizowane byłv w 
następujących ośrodkach: Zeromsk1ego 
105, - Ośrodek Przedszkoli przy ul. Boro
wej Nr, 6 w okolicy OS!iedla Montwiłła Mi
reckiego, w parku Andrzeja Struga. w par
ku 3-go Maja, na Julianowie, w Tuszynie 
Lesie i w Rudzie Pabianickiej. Dzięki sta
rani~m Towarzystwa Kolonii i Półkolonii 
dzieci dojeżdżały bezpłatnie do tych ośrod

Usuwanie „poniemieckich" pamiqtek. Ano, widać w; rozkładzie jazdy .d~orcai 
:Kaliskiego przewidziany jest rów111ez po
ciąg... do P ASKARS'r\VA. 

ków tramwajami. 

SŁóWKO WRóBLEM WYLATA 
- Poprosimy o kilo wołowego - rzekl!l 

do właścicielki sklepu rzdnickego przy ul. 
Zagranicr.nęj 49 dwaj sympatyczni klienci. 

- .Nie ma już wołowego - odp"a.t!a wla.-. 
!!cicielka - Wszystko sprzedałam. 

Klienci jednakże byli z Komisji Specjal
nej, toteż - nie dowierzaj~c „skrzydlatym"1 
stowkom rzeźniczki ..!... przeprowadzili doku„ 
mentnfł rewizję i znaleźli zamelinowanego 
wołu. 

„SŁóW:KO WRóBLEM WYLATA -i 

- orzekli - A POWRACA WOŁEM''. 
Poczem, celem zapoznania rzezniczki li 

Dzieci zbierały ·się w wyzna<'zonych punk
tach coclziennie o godzinie 8.30 rano i przy
bywały na półkoloniach do godziny 18 -
18.30. Wyżywienie otrzymywały 3 razy 
dziennie i mogły się najeść do svta. Prze
bywały tam one pod opieką wykwalifiko
wanych wychowawców, którzy przeszli 
specjalne przeszkolnie w ośrodku, zorgani
zowa.nym przez Towarzystwo. Za pobyt 
dzieci na półkoloniach przez okres całego 
miesia.ca rodzice płacili od 130 - 300 zł., 

Niemcy umieli tylko rabować J niszczyć. Jedynymi pozostałości.ami „budownictwa" z okresu wagą słowa i przysłowia. - mądrości naro-
okupacji są bunkry i schrony. Obecnie na ul. Północnej zawalające miejsce schrony panie· dów, skierowali ob. z Zagranicznej na dr<>-< 
mieckie są rozsadzane przy pomocy elektrycznych śwJdrów (na ilustr. z lewej strony}, poru· gę do Milencina. 
szanych przez specjalny kompresor (po praw ej). !.ODZIA.N!Ni 
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DZIS PREMIERA! 

BEZTROSKA KOMEDIA MUZYCZNA 
PRODUKCJI RADZIECKIEJ 

Dlaczego kwiaty nawet w lecie' są takie droeie? 
Karłowate ogrodnictwa winny zorganizować większe spółdzielnie ,,MOJA M t.A'" 

W r-0/ach glównych: 
L. SMIRNOWA, W. CZOBUR 

Wydawałoby 61ię, ze t; sezonie letnim, I wiązuje podatek od przedmiotów zbytku, .doli- dzo dużo aieplaxń, prowadzonych na ma:łą sika"' 
kiedy kwiatów je.si ·pod dostatkiem, ceilly kh cza:ny. w pozos.tałym ok.resie roku przy· każdym lę przez ogrodników łódzkdch. 
powinny znac.znie spaść, zwłaszcza, że w okre- za.kupie kw.i.~tow. . . Małe cieplarnie i małe plantacje kwiatów 

~==================~~s~i!e~o~d~1~k~w~i~e~~~i~a~b!L~d~o~15~l!~~t~o?p!a~d!a~ru~·!e_o~b!~ K~aryrue~~~wprawdne&M~k~ów s~ neczymmą p<>dwy~mć~n~pro~ • pierwszej potrzeby. Tym niemniej, jest rzeczą cji. I tak np. jedna z ill.ajmnlejszych ciepłami 

Wstrząsająca zbrodnia 2-ch młodocianych morderców 
W celu rabunku wciągnęli w zasadzkę i zabili kolegę 
W Parku Ludowym onegdaj wykryte zo- świętokrzyska 8). Przyznali się oni do 

stały . przez przypadkowego przechodnia zbrodni, wyjaśniając jej pobudki. Postano
zwłoki chlopca lat około 17-tu. wili obaj zamordować Wujkowskiego a.by 
. Na ciele denata znaleziono rany kłute w p~siąś~ posia~ny przezeń flower i umówili 

okolicy serca oraz postrzał głowy z broni się z rum w dniu 16 b~. w Parku LudowYII!-, 
małokalibrowej rzekomo dla strzelarua do celu. Tam rzucił 

W l> · , . si~ na Wujkowskiego Trocki i począł go du 
O ee ~raku dokt~mento'A:', ustalerue sić· Gdy ofiara napaści stawiała opór, Krau 

n8f"'.1s.ka. <?fi.ary zbrodm natraf.iało na trud- ze skoczył na nogi Wujkowskiego i podał 
nosc~- ~ihcJ.a wszcz~~a en~rgiczp.e do.c~o- Trockiemu sztylet. Ten przebił sztyletem 
dzerue I po zm~entyf1kowamu <;>Sob zagil'1:1o- pierś napadniętego. Następnie Krauze jesz-
1;J.YC~ w ostatm~ 2-ch :.ygodruach tts~abła, , cze dwukrotnie przebija sztyletem rannego 
ze. "'ą to zwłoki 16-I~tmego Jani_i. W:uJk?w- kolegę i strzela mu z floweru w głowę. Po 
skiego, zam. w Lodzi przy ul. Sienkiewicza obrabowaniu swej ofiary zaciągnęli fl"Włoki 
25. . , . . . do Wyrwy od pocisku i przysypali je ziemią. 

~V isc1e błyskawicznym tempie, gdyż w Uzyskane ze sprzedaży zrabowanego ze-
dniu 28 bm. w nooy .zostali ujęci również garka 3 tys. zł. młodociani mordercy wydali 
morde.rcy Jana WnJkowskiego, Ryszard na słodycze i bilety do kina. 
Trocki lat 1_8. (ul. Na~rot 29) uczeń szkoły I . O?aj zbrodniarze. osadzeni zostali w wię
powszechneJ l 17-letm Jerzy Krauze (ul. ziemu do dyspozycJi władz sądowych. 

W PZPB Nr 1 w tkalni na 12 krosn.ach Aurelia Majewska 162 proc. W. tkaln.i na 
osiągnęła Julia Kowalczyk 114,6 proc„ a Jó 6 kro.snach odznaczył się Tadeusz Kawski 
zefa Seweryniak 111,8 proc. Na „szóstkach" (190 proc.). Stanisława Wawrzos (4 krosna) 
różniły się: Anna Ramus (128,7 proc.}, He- uzyskała również 190 proc. 
lena Pałkowska (117,7 proc.) i Helena Bo- W PZPB Nr 9 w tkalni na ,,szóstkach" 
gus (114,7 proc.). Na „czwórkach" wysunę- pierwsze miejsca zajęli: Józef Zakrzewski 
ła się na czolo Cecylia Pawlak (141) pmc.). (159,3 proc.) i Stanisław Kubik (157,8 proc.). 
Anton.i Kaźmierczak uzyskał 140,3 proc. W Feliiksa Pakulska osiągnęła 155 proc„ Ma
przędzalni odznaczyły się: K.sawera Klim- ria Tomczyk 153,3 proc„ a Sabina Kowal
ćzak (157,5 proc.), Janina Kończuk (148,9 ska 151,9 proc. W przędzalni (750 wrzec.) 
proc.) [ Józefa Kucharska (148,7. p.roc.). wyróżniły się: Janina Pietrzyk (151,8 proc.) 

W PZPB Nr 2 w przędzalni (6 stron) u- i Joanna .Wilczak (151,2 proc.). 
zyskala Maria Stelmaszczyk 131,2 proc., a W PZPB Nr 14 w tkalni (6 krosien) Sta
A.nna Ciesielska 130,6 proc. Wa:nda Syg- nislaw Kołat uzyskał 153 proc„ w pnędzal
dziiak (4 strony) <isiągnęła 148,3 proc„ Bro- ni wyróżniła .się Katarzyna Woźniak (846 
nisława Olejniczak 132,5 proc„ Helena Le- wrzec. - 158 proc.). 
sieck.a 130,1 proc„ Stanisława Nie.strata (3 W PZPB Nr 16 w przędza1ni (960 wrzec.) 
.trony) 152.4 proc. W tkalni na 6 krosnach osiągnęła Zofia Dorym 150 proc„ a. Alicja 
wysunęla .się na czoło Wiesława Brzeziń.ska Ce.ran 148,6 p.roc. Jadwiga Majchrówicz 
(153,8 proc.). Drugie miejsce zajął Broni- (872 wrzec) uzyskała 147 prnc. 
sław Ciuła (152 proc.). Mar~a Drelich osią- W PZPB Nr 22 w przędzalni (4 strony) 
gn,ęła 145,6 proc. Hali.na Sobieraj (4. kro.sna) KaroLina Gogo.lew6ka i Feliksa Sobczak u-
uzyskała 162,3 proc. zy;sJcały. po• !~6,9 proc„ a Władysława Mu, . 

W PZPB Nr 4 w tkalni wyróżniły się: smska l Brom.sława Maciaszczyk (3 strony) 
Józefa Olczak (172,4 proc.), Ogrodn.iik (167,4 po 1111,2 proc. 
proc. i Leokadia Malec (165,9 proc.). W PZPB w Pabianicach w tkalni na 8 

W PZPB Nr 5 w tkalni (4 krosna) n.aj- krosnach Alfreda Latuszkiewicz osiągnęła 
lępsze wyniki uzy'5kały: Maria Chruścińska 171,2 proc. Stanisława Maksymowicz (6 kro 
178,5 p.roc„ Zofia Bartnik 176,1 proc., Fran- sien) uzy;skała 174,9 proc). Na „czwórkach" 
cjszka Wójcik 174 proc., Zofia Waliczek wyróżniły się: Stanisława Bujnowicz (167, 
1?3.4 pro~. d Maria Deska 172,1 p.roc. proc.). Józefa Barańska (164,3 proc), Kune· 

W PZPB Nr 6 w przędzalni (750 wrzec.) gu:nda Cieślak (163,8 proc.) i Zofia Klimek 
osiągn~ła Ewa Mac.iejew~ka 149,1 prnc„ Sta (162,6 proc.). W przędzalni odznaczyła się 
nisław3 Smyczek 148,7 proc„ a Alek-sandra Weronika Berliil\owska (840 wrzec, - 149,3 
Kołod:ziejczy.k 145,6 proc. W tkal!li na proc.). Anna Gryza (750 wrzec.) os.iągnęła 
„s.z&stk.ach" uzyskała Maria Jurek 163,9 151,4 proc. 
proc„ a Waleria Naz·arek 163,6 proc. Emilia W PZPB w Rudzfo Pabianickiej w tkalni 
Jarni·s.zewska (4 krosna) osiągnęła 171,6 na 10 krosnach .Bolesława Nowak uzyskała 
proc. 175,2 proc., a Maria Wlazło 120,2 proc. Ka· 

W PZPB Nr 7 w przędzalnd (780 wrzec.) zjmiera Sobczak (8 krosien) -osiągnęła 172,2 
odznaczyły się Maria WożnJak (J55,5 P.roc.) proc., a Maria Niewiadomska 144,6 proc. 

An::ia Pa~la.k (~~5'.4. proc.). W tkaJm na Na „szóstkach" odznaczyły się: Janin<! Ja
„czwmkach. wyroz.n1h się: Helena B1lska sdńska (150,1 proc.) i Zofia Kubacka (150 
(187 proc.) 1 Franciszek Kopacz (182,2 proc.) I proc.). W przędzalni (3 strony) uzyskała 

W PZPB Nr 8 w pnędzalni (920 wrzec.) Maria Mikulska 170 proc. a Anna -Nowak 
Miągnęla Maria Swiercryńska 181 proc., a 168 proc. ' • 

wioadomą, że kwiaty są waznym czynnikiem es łódzkich musi zużyć ziimą do prowadzenia in· 
tetyki życia codziennego - miesz.k:anie ozdo- spektów około 150 ton węgla. Dochodzą do te"
bione kwiatami jest mile i przyjemne, barwne go jeszcze duże koszty konserwacyjne budyn• 
kwiaty w wazonach czy do·ruicz.k:ach dają oo ków i instalacji. P-0za ·tym braik wykwalifiko· 
pewno każdemu dużo radości. wanych robotników rolnych - kwiaciarzy, 

W cza'Oie naszych wędrówek p<> łódzkich którzv na prz:ykład w rym iroku zostali s.pe
kwiada.r.n.iach przekonaliśmy si~, że kwiaty, cjalnie stnowadzena do Łodzii z Kielc. Wydaje 
niestety, są jeszcze bardzo drogie - [ to za- się nam więc, że główną przyczyną wysokiej 
.równo kwiaty gruntowe, jak i cieplarniane. ceny kwiatów i. to nawet w sezonie letnim -
Tak samo nie róznią się ceny kwiatów z łódz- są karłowate ogrodnict.wa, które - żeby były 
k'.ch ogrodów ii cieplamrl, czy oStpmwaślzone z .Opłacalne - wymagają duzego na.kładu ko'!z· 
Poznarui.a, Dolnego Sląska lub Borowa. I tak tów. Jedyny!Jl wyjściem z tej sytuacji byłoby 
nn .: róże są w cenie <id 80 - 200 zł, gożdztki: zorgani-zowanie większych spółdzielń ogrodJ11· 
40 - 80 zł, mieczyk[ - ód 50 zł wt.wyż, fiołki czo-kwiaciarskich, które jednocześnie mogłyby 
alpejskie w doniczce - od 420 - 720 zł i to prowadzić hodowlę warzyw inspektoi.vych i 
bez bibułki i bez wstążek. gruntowych. Spółdzielcze przedsiębiorstwo o

K0iedy badaliśmy przyczyny wysokich ce.n grodnicze na dużą skalę z r.ewnością obniżyło• .n: 
kwiatów w kwiaciarniach łódzkich, d<iwiedzie- by koszty :produkcji, a tym samym zmniejszy- '!'I 
llś.mv się między innymi, że w Łodzi jest bar- ło ceny kwiatów. M. z. 

T~rmin · ,rejestracj· kart odzie· ow eh 
pr edluzonv do dnia 31 b.m. 

Jak już podawaliśmy, zarządzeniem władz Jak się obecnie dowiadujemy, jn,tetwencja 
termin kart odzieżowych na wełnę kończył s.lę przłdstawiciela OKZZ odniosła pozytywny s.ku 
dnia 20 lipca br. lek i termin rejestracji kart odzJetowych n<I 

Po.n.ieważ jednak znaczna ilość ludzi nie wełn~ przedlużony został do dnia 31 lipca 
zdążyła w tym rmin!e zarejestrować kart w włącznie. 
odnośnych punktach, Związki Zawodowe t><>· . Wsz1~y spóźnieni mają więc przed sobą 

Jeszcze tylko trzy dni. Tym razem winni uwa· 
s.tanowily interweniować w sprawie przedłu- żać, aby aby w tym czasie dokonać formalno· 
zenia terminu w Ministerstwie Aprowizacji. ści rejestracyjnych. (S.) 

--~---~-~---

Dobre mleko dla żłobków i. ciążka pracujących 
Apel OKZZ do zakładów pracy 

W związku z przeprowadzoną kontrolą do
wożonego do miasta Łodzi mleka, przez Pań
s.twowy Zakład Higieny przy współudziale 
czynruka społecznego. delego.wanego przez re
fe.rat ~półdzi.elczy OKZZ stwierdzono, że po
nad 50 p.rocent mleka było zafałszowane wo
dą i środkami chemicznymi, szkodliwym; dla 
zdrowia. • 

Mleko zafałszowane sprzedawane jest róz
nym i.nstytucjom i za.kładom pracy przez n.ie
uczci•wych hand!arzy. 

Biorąc powyż-sze pod uwagę, a w szczegól
nok: interesy świata pracy Okręg. Kom. Zw. 
Zaw. zwróciła się do Zarządów Oddziałów 
Zwiazków Zawf'ldowych, aby skłoniły Rady Za 
k.ładawe w zakładach pracy d<J zaopatrzenia 
s1~ w mle.ko dla ciężko pracuj~cych i żłob· 
kow w Okręgowej Spółdzielni Mleczarskiej w 
Łodzi, przy ul. Gdańskiej Nr 126 - 128, tele
fon 211-55, gdzie otrzymają mleko pełnotłuste, 
pasteuryzowane d mechan~c:rnie oczyszczone . 

Podzwrot11ikowy. zakątek lodzi 
Wkrśtc·e bąd1ie''lV zwiedzać nownu iyskaną przez miasto palm1arn.ę 

Łódź posiada 30 okazów . pięknych, duż~c.h d?wała. się jedyna w naszym mieście palmia.r
palm. Dotychczas te cenne i e~ektowne rosh- nia, mJe·s.zcząca się w ogrodzie po byłym fa· 
ny znaidowały 1nę w b~rdzo n1eodpow1edmch brykancie Herbśc-ie przy zbiegu ulicy Tymie-
warunkac.h w ~arku Zrodhs.ka. . 11leckiego i Przędzalnianej. 
. Obecn~e po.opisana został~ umowa _ m1ędz.1'. W najbliższym czasie piękne palmy ulok:o· 

Zar:zą~em M1eisk1m a .Mm1sters.tw~m. Prac .a wane zo~ta.ną w nowouzyskanej palmiarni t 
Op.leki Społec:mej, w ktor:_go posiadaniu ~aJ· udos.tępnione będą wszystkim zwiedzającym. 

Odznaczeni - powsta.ńcy śląscy 
Na. al~ade~ii z okazji s.wi~~a Niep~~ległości Wincenty, Oszczepaiski E„ Ołtarzewski Wł„ Pa 

w druu 21 lipca rb. w sah ~ itharmonn udeko- wliński W. Pluta M. Po krzywiński St p . _ 
40 Ó , ·1 k. Rr . ' ' . „ rzy ~owano weteran w .pows~an S ąs ·1m zy· była .Mieczysław, Rachuba· .T., Rotengruber r., 

zem Powstańczym. Oto nazwiska odznaczonych.: :Rybicki L. Sierakowski St Skowr ' k' M 
. Andy~z _.M„ Aolic~ Al., Białkowski S~cz„ S~ota Z„ S~owarski E„ Sobc~yk Fr„ o;zsy~czak 

Brono:.vic~1 J., Chudzi.1: J: (zmarł), Cymer. H„ W„ Weber Henryk, Wieczorkowski AJ., Win. 
Dus~yns~ W„ Goszczynsk~ Al., Igna~zewsk1 R., kie~ S„ ławnik Wróblewski Edwar.(! (prezei 
~ackowsk1 St„ radny .Jaszczak 8ta~1s~aw, Ma- Z~1~~kll; Powstańców w Łodzi), Zacharski J 
Jek .J„. Mech ~„ poPeł Merty:i . .Kazrnucrz. hla· Zieliński Sta.nisła.wA żeromski Stanisłe. • 
drż,tcki ;E„ M1i;hl!>lal& 111'.„ MisiaJ!; {iit„ O#man m 
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Kronika m. K11tna z. M. p. w p wiecie kut 

KOMU WINSZUJE.MY 
Czwartek, 29 lipca 1948 r. 
Dziś : ł.'1artz 

W AżNIEJSZE TELEFONY 

Pow. Kom. M. O. - 22 
Miejski Posterunek M. O. - 33 
Starostwo Powiatowe - 31 
Pow. Zakł. Ubezp. Wzajemn, ul. Na-

rutowicza nr 20 - tel. 108 
Urząd Zdrowia - 91 
Komunalna Kasa Oszczędności 43 
Polski Czerwony Krzyż (PCK) 89 
Szpital Powiatowy - 20 
Ubezpieczalnia Społeczna - 34 
Apteka „Pod Orłem" - 106 
Apteka Sukc. H. Walenta - 52 
Pogotowie Sanitarne PCK - 90 
Prezydium Pow. Rady Narad. - 102 
Zarząd Miasta Kutna - 30 
Straż Pożarna - 41 
Urząd Repatriacyjny - 86 
Pow. Zakład Elektryczny - 32 

Z Wrocławia wróciła J'.lO- o~obowa delega
c,ja młodzieży kutnowski<'j, która brnła. udziuł 
w zlocie młodzieżowym we \Yroc!awiu i :prokla
mo" aniu Zwi:!zku Młodzieży PolRkiej. :Młodzi 
z zachwytem opowiadnjlJ. o \Y)·Rtawic Zi<'m O<l· 
zyskanych, kt6rą zwiedzili w dniu jej otwarcia. 

Wszyscy byli ZW.M·owcy, TlTR·owcy, Wicia 
rze i be:zpa rtv ini z dumą noszą w klapie pięk
ny znaczrk Z~fP. 

Związe k llod zieży PolRkiej w Kutnow~kim 
liczy już 2800 c złonków. Przewodniczącym ZMP 
w powiecie jest ob. Jnkubo"l'ski Wind ·słuw, 

Swiąto Odrodzenia w Ostrowach 
W Ostrowach, gm. Błonie, w związku z ob· 

chodem święta Odrodzenia odhyła się w nie
dzielę 25 lipca Wielka Zabawa Ludowa, na l~ó 
rej we!<olo i ochoczo bawHa się ludność całej 
minv. 

NajwiękRzą atrakr,i:! hyl wyśf'ig kol1nski 11a 
d.Y~tanqie 20 ka1., w którym brnło udzinł 9 7.a· 
wodników. Na metę wpadł pierw5zy ob. Przez-

dzięk Jrny, wyprzodzają.e :pozostałych kolarzy 
o pół kilometra. 

Zabawa. trwała do późncqo wieczora, a. or
kiestra zespołu świetlicowego Cltkrowni Ostro· 
wy nieqtrudzenie grała do taiica. 

Dobra. organiznrj11. znhawy była. w rnacznym 
stopniu zasługą. Ligi Knhil't i Kola. Goqpodyń 
Wiejskich, które wspólnie ją. przygotowały. 

Oddział K .K .O. w Krośniewicach 
Powiat kutnowski pMindn. C!'ntralę lCTrO 'v 

Kutnie, oraz oddział KKO ·w :tychlinic, który 
ohslugujo ·wschodnią. częś~ powiatu. Natomiast 
znrhod nia. czi:M, mia~to i gmina Krośniewire, 
oraz J!miny lląlirowiee, RiluHiw i O trowy nie 
byłv dotvchczaq należnie obsłużone. 1-ficnl.llń 
cy "tyrh ·gmin dla UZ):~kanin. pożyczek lub też 
zalatwicnia innych czynności hankowych, zmu· 
E'zeni b\·!i udawać 61ę do odległego o pr2~zło 
~O km Kutna. 

Toteż z całJ:m uznnnie przyjęto madomo§ć, 
że na pod•tawfo uchwały Powiatowej Rady Na· 

Sensacyjny 
W sobotę, dn ill lipca o godzinie 18 będzie 

my świndkarni ciekawego meczu piłkarskiego 
między pracow 11ikami .,Wsp6Jncj Pracy..,., a pra 
eownikami PZZ, dawniej „Młyn Oliń. kiego' r w 
Kutnie. 

ł 
M&z zapowiada się dlatego ciekawie, ponie 

waż zamiast rutynowanych piłkarzy ujrzymy 
na boi!'ku old-boyów. 

rodo ·ej w :Kutnie, oraz zezwoll'nia. 'Minfatn· 
stwa Skarbu od dnia 29 lipca br. rozpoczyna. 
swą dz i ałalność Oddział KKO w Krośn iewi
cach. 

Będzie się on mieśril w lokalu przy ul. :Kut 
nowskiej. Oddział będzie na razie <'Zynny tylko 
w cz.vnrtki, z chwilą. 7.1\ Ś otrzymnnia stakiro 
p omieszczenia, Oddz i ał b ędzie czynny codz ien 
nic. 

xak się dowiadu jemv, KKO ma zamiar ku
pili lub zbudować w Krośniewicach dom dla 
swoich biur. 

ecz ·1karski 
Spotkania piłkarskie między ,,Wspólną. Pra· 

cą" a prac'Jwn ikami PZZ mają już 6Woją tra
dycję. W ub. roku „1Dyn'' wygrał w stosunku 
3 :1. Sądzimy, że mecz ten wzbudzi zaintereRo· 
wanie publiczności, tym bardziej, że 50 procent 
dochodu przeznacza się na Dom Starców, a 50 
procent na rozbudowę stadionu. 
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,,;Transakc·e wiązane" rzemiosła 
Wartość wyrobów pochodzących z tran- niżają ceny rynkowe o około 40 proc., po- I szej potrzeby ludziom pracy, są krokiem 

sakcji wiązanych, w ostatnim miesiącu wy- mimo, że n&rm,z~:ia normalną opłacalność naprzód w kierunku obniżania cen - ob
niosła w okręgu warszawskim, krakow- warsztatów rzemieślniczych. niżka zaś cen oznacza, że robotnik i pra
nkim, łódzkim i ślą.$l;im przeszło 60 mi- Rzemieślnicy, nastrojeni początkowo nie- cownik umysłowy może za swoje pobory 
lionów Złotych. Transakcje \Vi!lzane pole- I ufnie wobec tej inowacji jaką niewątpliwie kupować więcej towarów, może w więk
gają. na tym, że państwo dostarcza rze- było wprowadzenie transakcji wiązanych szym stopniu zaspakaiać swe codzienne po
mieśln .kom surowca, a następnie kupuje - czy przekonali się, że jest ona dla ruch trzeby, a zatym w praktyce jest to samo 
od nich gotowe wytwory, by z kolei sprze- korzystna, pozbawia ich bowiem kłopotu jak gdyby otrzymał podwyżkę pracy. 
dać je po przystępnej cenie ludziom pracy poszukiwania i zakuoywania towaru, za- Transakcje wiązane, obniżające ceny 
w sklepach państwowych. pewnia natomiast normalny zarobek na ro- niektórych towarów o 40 proc. - są za 

Wyeliminowanie zarobku na surowcu. a boc_iźnie - garną się coraz liczniej do no- tym racjo_naln)'.'ID, ~orzy~tnym zarów_no l'. 
jedynie zapewnienie rzemieślnikowi godzi- we1 formy ~ac:y. . , pm;ktu w1dzema md~w1dualne~o, Jak, 1 
wego zysku na robociźnie - pozwala na TransakcJe w1ą.zan~ .są Jeszcze, Jed?ym I ogolnego systei;riu wspołpracy między pan
dużą obniżkę cen zarówno konfekcji, jak sposobem uprzystępmema artykułow pierw stwem, a rze!Dlosłem. 
i obuwia. Podczas, gdy długie buty kosztu- 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 
ją w sklepie prywatnym ponad 30 tys. zło
tych - takie same buty, wyprodukowane 
przy pomocy transakcji wiązanei dostać 
można w sklepach za 13 tys. złotych. 

Ogólnie biorąc - transakcje wiązane ob-

Burze i grady w woj. I uberskim 
Na terenie woj. lubelskiego przeszła 

r,wałtowna burza. W okolicach powiatu 
krasnystawskiego i zamojskiego spadł 
grad wielkości śliwki. Na terenie powiat.u 
siedleckiego na skutek ulewy zniszczona 
została szosa na 2 odcinkach. 

Na terenie Lublina ulewa połączona z 
wichurą i piorunami powv»:vwała drzewa, 
pozrywała przewody świetlne, pozbawiając 
niektóre dzielnice światła elektrycznego. 
Na skutek ulewy '~ c>da zalała na niżej po
łożonych ulicach piwnice i suteryny miesz
kalne. W wielu wypadkac.h musiała inter
weniować straż _ ogniowa wypompowując 
wodę. '• 

• rl'TTn I ITI l'TI I I I,., ,, 1111 

Przygody 
Jasia 
WieHiliUJ 

LJ I I I I I I I I.I J.;I I. I I 11..1 1.1 I I H 

Młodzież chłopska i robotnicza . ' na uniwersytety 
Akademickie o~ganizacje Ideowo - wycho

wawcze, działające na terenie Łodzi, podjęły 
akcję, mającą na celu udostępnienie studiów 
wyższych młodzi eży robotniczej i chł'JpskieJ. 
W tym celu łódzki środowiskowy Komitet 
Jedności De~kratycznej przeprowadza kurs 
pr'ledegzaminacyjny, mający za zadanie przy-. 
got'Jwanie kandydatów na wyższe uczelnie <lo 
egzaminu wstępnego. Bezpłatny ten kurs obej
muje wszystkie przedmioty, wymagane na 
egzaminach na wydziały: techniczne, przyro-

dnicze i lekarskie. Zglos-zenia na kurs, który 
rozpocznie się w dniu 9 sierpnia, przyjmują 
powiatowe 1 miejskie Komitety JedMści De
mokratycznej. W czasie trwania kursu mlo
dzież zamiejscowa otrzymuje mieszkanie I 
utrzymanie. 

Srodowlskowy Komitet Jedności Demokra
tycznej w Łodzi prowadzi ponadto szeroko za
krojoną akcję Informacyjną. Pięć ekip in.forma 
cyjnych obsłużyło dotychczas 50 miejscowości 
woj. łódzkiego. 

Mifff 

Czyt3jcie »Głos utnowski<< 

Uwaga, wszyscy się śmieją A pani nie? Zaraz zobaczymy! A teraz? 

W skład prez;-·dium 'q"Cho11zą ob. ob. Gontarek 
11icczyslaw, Banas1n.k Pint r. Ko~~owska. Zofia, 
J>,ojek Alck,-ancl c r, Filipowski Ttodor, oraz 
Pow. Komendant f\P por. A ndrzcjcz_>k. W nnd
chodzi~cą. 11ir<l/irlr: . 1.i. l sirqmia br. o godz. 
11 w lokalu Z.\Tl' przy ul iry ~ienkiewi eia 2 od· 
brdzio gi r l'rhrnni<' " ·, z,·„ t kich r złonków żwiąz 
k~ Mlocl;ież.v Pnbk ic>j. · l'<>•k za~ zebrania szero· 
ki o;i-ół rnlo1lzirży 1ia.-zr ;.:o P°'"iatu wysłucha 
sprawozdania z Kongresu Wrocławskiego. 

WIUUUllllllllllllll llllll!lllllllllll!JIHlllllllllłllllllllllllllllllllllllllillllillłllllllllllllllllllllllllllU 

Uwag na przejazdy 
kolejo\ve 

Ob. Olczyk Jan, zam i eszkały w Kulnie pn:y 
ąl. Przcmy~łow«i>j 9, p~dz il 3 krowy wzdłuż 
toru kolejowi•go. 

Przy J>r7.ejeźd zie krośniewickim, krowy prze 
1Straszyly się n~ rljei.d/.ając ego pocięgn. Jedna. 
z nich wp1ulla na tnr kolejowy i została uderzo 
ha. przez lokomotywę. 

:J.~~ 
T Lm'i---,,."~-:-: ~- • 

W sobotę 24 lipca br. w Żychlinie odby· 
lo siQ zebranie Miejskiego Komitetu PPR, 
na którym tow. Mitrus Eug-eniu~z refero· 
wał uchwały lipcowego plenum KC PPR. 
Po ożywionej dysiru~ji zebrani wyrazili peł
ną solidarność z uchwRlami KC PPR. 

Podobne zebrani odbyło si~ w niedzie• 
lę ~ lipca w Miejskim Komitecie PPR w 
Krośniewicach. gdzie uchwały KC PPR r~ 
ferował tow. Cichocki. Towarzysze z Kroś
niewic również wyrazili solidarność z 
uchwałami KC PPR. 

Na zakończenie zebrania omówiono plan 
pracy na najbliższy okres czasu. 

Zebrania Gminnych Komitetów PPR w 
powiecie kutnowskim odbędą się w nie· 
dzielę 1 sierpnia br. 

GR03Y CJ.i\1 GP.ALNI'.:: Z OKRESU 
f\Z'it.!f:l\m(;O CI ·EhYTO W POWIECIE 

G~ TI~ ~1 WSI' ,:\1 
W Sobótce pow. Ostrów robotnicy kopią· 

cy glinQ natrafili 11a zabytkowe przedmio· 
ty żelazne. Są to : rytualnie zgięty mfocz 
żelazny, cztery groty oszczepów i dwa no. 
że. W trakcie przeprowadzonych przez ar
cheologów badań, znaleziono m. in. krzesi
wo żelazne, drobne kości palone i skorupy 
naczy1l. glinianych. Wymienione zabytki 
pochodzą z grobów ciałopalnych z wczesne
go okresu rzymskiego. 

CZECHOSLOW ACKA BKTP A FILMOWA 
W SZCZECINIE 

Do Szczecina przybyła czechosłowacka 
ekipa filmowa w osobach: szefa produkcji 
Ivana Kubisty, reżysera - Vaclawa Svar· 
ca, operatora - Jerzego Siekierki oraz je
go asystenta - Jana Jarosa. Ekipa ta na
kręci w Szczecinie średniometrażowy film 
dokumentarny na temat „Polski port 
Stcz~ein -- fl·rt narodów słowiao«Juch". 
Filmowcy zabawtą na Pomorzu około 2-ch 
miesięcy, wyjeżdżając w miedzyczasie do 
Swinoujścia, Międzyzdrojów i Dziwnowa. 

W BYŁYM PAŁACU RADZIWILLA 
- DOM LOTNIKA 

W Balicach pod Krakowem mieści się cy 
wilne lotnisko doszkoleniowe i treningowe 
dla pilotów szybowcowych i motorowych 
wszystkich kategorii. Ostatnio oddano do 
użytku mlodzicżv ~,zlwlącej się w Balicach 
były pałac Radziwiłła, w którym urządzo· 
no „Dom Lotnika" • 

PLAGA KOMARóW W BIALOSTOCKThf 
Na skutek dług-otrwałych deszczów w 

pow. wysoko-mazowieckim w bag'Ilach oko
liczaych r.a1.hrnrwlańskich pojawiły się nie
notowane od kilkunastu lal ilości koma
rów. W godzinach popołudniowych chma
ry komarów na kształt olbrzymich chmur 
podnoszą się z bagien i stają się prawdzi· 
wym utrapieniem mieszkańców na'dbrzeż
nych wsi i miast. 

WYDA WCA i WoJew. Komitet PPR w t.odzl K<>mllel Redak.cy)t1y. Red. t Adm. U>d.t, Pto trl!:owlka 86. telefon11 Redaktor Nacs. 218· 14. Sekretartat 25-ł .:21. Red. nocna 172-31. 
Dzlal oało•,Afl1 ni. Plotdtowika 55. te~. 111-~. Ko.11to PKO Vll·l505. ZUl. Grat a. S. W •• Praaa„. A4&.1A.lsuacl• 111• ornlmu1• odpowiedzialnołd a.& &erminoW"J druk_oalosz.eA. 
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TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Z powodu remontu w miesiącu lipcu te
atr nieczynny. 

TEATR POWSZECHNY 
Teatr w miesiącu lipcu nieczynny, 

Ze SIJOrt_!! . Jak dotąd w Londynie - bałagan 
G[§lJ) Co będzie dalej - zobaczymy 
Złe kwatery, ale zato m~łe sąsiedztwo maJą nasą olimpiJczycy 

Teatr „BA GATELA" PlotrkJ>wska 94. 
Dziś i codziennie o godz. 20-ej koniec 

przedst. 22-ga znakomita komedia Ludwika 
Verneuill 'a pt. 

„MUSISZ BYC MOJĄ" 

Kasa czynna przez cał~ dzień: tel. 272-70. 

I'EATR KOMEDII MUZYCZNEJ ,,LUTNIA" 
Piotrkowska 243 

Dziś 1 codz. o godz. 19,15 "ROSE-MARIE' 
romantyczna operetka w 7 obral.lł..:h -
Otto Hei bada. Udz1al t>ierze 60 osób. - Chór 
- Balet - Urklestra. B11ety wcześniej l'.lo na-

. o~c1a w Spóldz1eln1 Artystów - Plastyków -
Piotrkowska 102, a od godz. 17-ej w kasie 
teatru. W niedzielę kasa teatru aynna od 
JOdz. 11. 

TEATR KAMERALNY DOMU ZOLNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34. 

Oa;iś o godz. 19,15 sztuka Maxwell Anderso
n~ „JOANNA Z LOTARYNGII" z Ireną E•cble 
rowną w roli tytułowej. Urtział biorą: Stani
sław Bugajski, Stanisław Daczyński Jerzy Du 
szyński, Halma Głusz.kówna Czesł~w Guzek 
Wanda Jakubińska, Jan11sz Jaroń Michał Me~ 
lina, Adam Mikołajewski fad~us2 Schmidt 
Ewa Szumańska i Ludwik Tatarski. ' 

Reżyseria Erwina Axera, kompOllycia pla
atyczna Otto Axera. 

Kasa czynna od 12-ej, tel. 123-02 . 

ltETNI TEATR •• OSA" 

Zachodnia 43, tel. 140-09 
19:30 punkt. Komedia muzyczna R. Be

n \ck1ego pt. „Rozkoszna dziewczyna". 
H. Makowska w roli tytułowej oraz 

B. Halmirska, St. Piasecka, W. Brzeziński, 
M. D~browski, Wł. Kwaskowski, T. Wo
łowski, L. Sadurski i inni, 

Reżyser: '.1'· Wołowski. - Orkiestra pod 
ba~utą Z. vyiehlera. - Dekoracje: J. Galew
ski. - Tance L. Sadurski, - Nowa wysta
wa. - Modne stroje. 

«INA 

LONDYN (obs. wł.). W Londynie znaj
dują się już wszystkie niemal ekipy zgłoszo
nych na Olimpiadę państw. Niektóre ekipy 
stawiły się bardzo licznie i przeprowadzały 
liminacje na miejscu, celem wyłonienia re
prezentantów. Organizacja igrzysk olimpij
skich przedstawia wiele do życzenia. Liczne 
niedocią,gnięcia tłumaczą organizatorzy bra 
kiem odpowiednich warunków. Głównym 
mankamentem jest brak ·wioski olimpij
skiej, w której pomieściliby się wszyscy 
Zl:'wodnicy i kierownicy drużyn, rozlokowa
ni obecnie w różnych, często b. znacznie od
dalonych od siebie punktach Londynu. M. 
in. pokrzywdzonymi znajdują się 3 polskie 
lekkoatletki : W ajsówna, N owakowa i Sino-

Z żgcia ltS „Gwardia" 
Dnia 29 lipca br. o godz. 18-tej w s:edz1-

bie klubu (Dom Kultury M;licja.nta) Łóct'i., ul. 
Nawrot 27, odbędzie się zebranie sekcii g!er 
sportowych. Z uwagi na ważność Zdgadn:eiJ, 
obecność wszysbkichk obowi ązkowa. 

radzka, które mieszkają w odległości kilku
nastu kilometrów od miejsca, gdzie znajdu~ 
ją się pozostali p-0lscy zawodnicy i wskutek 
tego pozbawione są opieki trenerskiej. 

ANGIEJ,SKA OS7JCZĘD~OśC 
Anglicy b. oszczędnie rozdzielają bilety 

wejścia na imprezy olimpijskie. Dzienika· 
rze poszczególnych krajów otrzymują bile
ty weścia tylko na te konkurencje, do któ
rych dany kraj jest zgłoszony. Kierownicy 
ekip dziennikarskich zaprotestowali prze
ciwko takiemu postępowaniu. domagając 
się prawa wstępu na wszystkie imprezy 
olimpijskie . 

BEZ ENTUZJAZMU 
Igrzyska olimpijskie są najmniej popu

larne w samej Anglii. Prasa całego niemal 
Ś\viata wykazuje dużo zainteresowania 
Olimpiadą, podając na nacze1;iych miej
scach wiadomości przedolimpijskie, nato
miast prasa angielska poświęca największej 
w świecie imprezie stosunkowo niewiele 
miejsca. 

Koszykarze gotowi do boju 
W 1urn·e1u ol'mp 1sk m walczyć hdz e 23 państ' 

LONDYN (obsl. wł.). - W olimpijskim tur 
nieju koszykówki wezmą udział reprezentacje 
23 państw, które podzielone zostały na 4 gm· 
py w następujący sposób: 

Grupa A: Kanada, Włochy, W. Brytania, 
Węgry, Brazylia, Urugwaj; 

Grupa B: Filipiny, I.rak, Korea, Chile, Chi
ny, Belgia; 

Grupa C: USA, Szwajcaria, Czechosłowa
cja, Argeij\yna, Egipt, Peru; 

Grupa D: Me.ksyk, Kuba, Irlandia, Francja, 
lrMl. 

z rinqt;w ZOHOdOUJCÓH' 
-~ - .... ._ ~,.,..--~--- ----

W piątek rozegrane zostaną pierwsze spot
kania, a mianowicie: grupa A: Kanada :...... Wio 
chy, Węgry - Brazylia, W. Brytania - Uru
gwaj; qrupa B: FHipiny - Irak, Ko,rea - Bel
gia, Chile Chiny; grupa C: USA - S.zwajca
ria, Czechosłowacja - Peru. (Te.rminu spot· 
kań dla grupy D jeszcze nie usta.łon.o). 

W poszczególnych grupach każda grać bę· 
dz.ie mecz z każdą, a rozgrywki będą punkto
wane (2 punkty za zwycięstwo, jeden za re· 
mi)s Do ćw:ierćfinału wejdą po dwie drużyny 
z każdej grupy, które zajmą w niej pierwsze 
i drugie miejsce. 

Mi 11 s misi zem 

ŁOMOWSKl 

W NAJLEPS·ZEJ FORl\fiE ŁOIUOWSKI 
W Londynie bawi już cała pol~ka _ekipa 

olimpijska. Za~odnicy _polscy c:zuJą się .?o
brze i regularnie trenuJą.. MałeJ kontuzJ1 w 
ezasie treningu. doznał Gierutto, raniąc się 
w nogę. W b. dobrej formie jest miotacz 
Lemowski, który reg~larnie rzuca k~ą w 
granicach 16 m.. KaJakarze, d~a ktorych 
organizatorzy me przygotowali na czas 
kwater, przenieśli się do I:Ienly_ . i rozp-0· 
częli normalny trening na TamlZle. 

MILI SĄSIEDZI 
26 bm. przybyli do Londvnu zawodnfoy 

czescy z Zatopkiem na czele, witani serdec~ 
nie przez Polaków. Ekipa czeska zamieszka 
ta obok polskiej reprezentacji olimpijskiej. 

śWiala 
Gus Lesnevich dwukrotnie na deskach ADRIA - „Gasnący Płomień" 

godz. 18, 20.30; w niedz. 15.30. 
BAŁTYK - „Dragonwyck" 

godz. 16, 18.30, 21; w niedz. 13.30. 
BAJKA - „Młodość Maksyma" 

godz. 18, 20; w niedz. 16. 
GDYNIA - Kino nieczynne - na ezu re

montu Program Aktualności przeaiesiono 
do kina „Hel". 

LON,DYN (obsł. wł.). Tytuł mistrza I o matę. Protest nie został jednak uwzględ- rundzie ostrzeżenia za zbyt niskie ci<isy. 
świata wagi półciężkiej w boksie zawodo- niony. W walce towarzyskiej 8-rundowej mistrz 
wym zdobył Anglik Freddie Mills, odnosząc Walkę o mistrzostwo świata poprzedziło Anglii wagi półśredniej Ernie Roderick 
po 15-rundowej walce punktowe zwycięstwo kilka spotkań, które dały następujące wy- uległ na punkty Thomasowi (Walia), pod
nad Gus Lesnerichem, który bvł mistrzem niki: czas, gdy również 8-rundowe spotkanie 
świata w tej 'kategorii przeŻ 7 lat. Spotka- I Anglik Thompsbn zachował nadal tytuł Elisa Oska. (Flnladia,) z inistrz~m Australii 
nie odbyło się na stadionie White City, wy- miśtrza Europy wagi lekkiej, remisując z Millerem, zakończyło się wynikiem remiso~ 
pełnionym przez ponad 50.000 widzów. j Francuzem Moinbme po 15-rundomj wal- wym. Ta ostatnia walka roz~grana była w 

Mecz hył niezbyt ciek'\wy (obai przeciw- ce. Obaj przeciwnicy otrzymali w 8-mej wadze piórkowej. 
HEL - „Tour de Pologne" 

godz. 11, 12, 13, 14; w niedz. 11, 12, 13. 

r.icy unikali walki i miała dla dotychczaso- ! ___ ...;;....;;. ____ ...,._....;; ______ ...,. __ ....; ___ ....;. ___________ _ 

w:cgo . mi~trza dz:amatyc~ny pr~bieg. Już ~v 'Soort UJ z~RR 
HEL - (dla młodzieży) „Urwis Gawrocbe" 

godz. 16, 18, 20; w niedz. 14. 
MUZA - „Wiosna" 

godz. 18, 20; w niedz. 16. 
POLONIA - „800-lecie Moskwy" 

dodatek: Przegląd sportowy Nr 8. 
godz. 17, 19, 21, w niedzielę od 15-ej. 

PRZEDWIOSNIE - „Monsieur la Souris" 
godz. 18, 20.30; w niedz. 15.30. 

ROBOTNIK „Rosanna Siedmiu Księżyców" 
god~. 16, 18.30, 21; w niedz. 13.30. 

ROMA - „Moja siostra Eileen". 
godz. 18, 20, w niedz. 16 

REKORD - „Błyskawica" 
godz. 18.30 20.30, w niedz. 16.30. 

STYLOWY - „Gospoda Swiąteczna" 
SWIT - „Zagubione dni" 

godz. 18, 20.30; w niedz. 15.30. 
TĘ:CZA - „Postrach Mórz" 

godz. 17, 19, 21; w niedz. 15. 
TATRY <w ogrodzie) - „Wakacje" 

godz. 17, 19, 21; w niedz. 15. 
WISŁA - ,.Człowiek z karabinem" 

Dodatek „Tour de Pologne". 
godz. 16, 18.30, 21; w niedz. 13.30. 

WŁóKNIARZ ;;- „Panna bez posagu" 
WOLNOSC - „Dragonwyck" 

godz. 15, 17.30; 20; w niedz, 12.30. 
ZACHĘ:TA - .Kino nieczynne z powodu re

montu. 

Co uslyszJmY przez rad·o 

p1erw.szeJ rundzie Anghk rozciął mu obie 
brwi, co Lesnevichowi utrudniało walkę. W 
1 O-ej rundzfo Mills rzucił przeciwnika dwu
krotnie na deski. W obu wvpadkach Lesne
vich odpoczywał do 9-ciu ·klęcząc. Po tej 
rundzie mena'źer Mill13a zgłosił sęd.,;iemu 
protest, domagając się przyznania Angli
kowi zwycięstwa przez nokaut, ponieważ, 
jak twierdził, przy drugim wyliczaniu, Les
nevich jeszcze po 9-ciu opierał się rękawica 

NIM PADNIE STRZAŁ STARTERA. .. 

Lekkoallelki angielskie trenują pieczołowicie 
st.arty, lekkoatlet.ki zaś nasze: Wajsówna, No
wakowa i Sinoradzka dosta1y kwatery tak od· 
dalone od boiska, że zostały pozbawione tre-

ningów. - Ładne „fair pley", 

Wanin mistrzem w maratoni·e 
„Spartak„ z arycięia CDKA 2;0 

MOSKWA (o bsł. wł . ). - W poniedziałek 
odbył się w M'.)skwle doroczny bieg maratoń-

1 ski o mistrzos two Zwląz.ku Radzieckiego z u
działem 66 zawodników. Zwyciężył w nim Wa 
nin, który p.rzeb i egł 42,195 km w czasie 2:31 :55 
godz. Drugie m'. ejsce zajął zeszłoroczny mistrz 
ZSRR w tej konkurencji Gordjenko w czasie 
2:32:24 godz. Wynik Wani.na jest nowym re
k>0rdem ZSRR, o 5 sek. lepszych od poprzed-
niego. 

Do Helsinek 
mają poje~hać kolarze 

W drugiej połowie sierpnia w Helsinkach 
odbędzie się wyścig kolarski o mistrzo11~wo 
Europy na dystansie 100 km. 

Wyścig odbędzie się w parku w obwodzie 
zamkniętym. W wyśc.igu tym startować ma Iii 
dwaj kolarze łódzcy Bek i Sałyga. 

Nie jest jednak wykluczone, że do tego 
czasu PZKol. ukończy swe dochodzenia prze
ciwko P.ietraszewskiemu i zamiast Sałygi po
jedzie bezwzględnie obok Belka nasz najlepszy 
długodystansowi e-c torowy. 

B;eg maratoński zakończył s 1 ę na s tadionie 
„Dynamo", na którym obecnych było 80.000 
widzów, oglądających mecz o mistrzostwo 
ZSRR m ię~ r drużynami piłkarskimi „Spartak" 
i CDKA. Po niezwykle ambitnej grze obu dru
żyn, spotkanie zakończyło 6ię zwycięstwem 
• .Spartaka" w stosUJtk.u 2:0 (1 :0). Dzięki temu 
zwycięstwu „Spartak" wysunął si ę n-a czoło ta 
beli mistrzow6kiej. 

Najlepszy sposób 
na gapowiczów ... 

Obywatel Czesław Urbaniak marzył może 
kiedyś o laurach Beka czy Pietraszewskiego, 
ale zepewne nie przypuszczał nigdy, że kiedyś 
i on stanie się ąohaterem wyścigów. Stał się 
nim we wtorek. 

PROGRAM NA CZWARTEK 29 LIPCA 19.(8 R. Za wódkę I p2 pierosy wydawał 
12.04 Dziennik. 12.25 Pieśni Brahmsa. 12.4-5 

I , • na s1111erc 

14 czerwca KS Partyzant z okazji swych 
pierwszych wyścigów torowych postanowił 
rozlosować wśród publiczności jako premie 
rower. Niestety, nie znalazł się wówczas nikt 
z biletem posiadającym numer„ na który padł 
szczęśliwy /.os. Postanowiono z.atem powtó· 
rzyć ciągnienie podczas wyścigu amerykań
skiego, który był, można śmiało powiedzieć, 
wielką rewią naszych cisów. 

Gdy wyścig dobiega/ k6ńca, z trybuny po· 
proszono troje dzieci, które dokonały ciągniP· 
nia losów. -Niemała zapanowała konsternacja, 
gdy po ogłoszeniu numeru biletu, na który 
padł los, przez dluższy czas nikt nie zglaszrił 
się po odbiór cennej premii. 

(I:,l „Przygotowantie ziarna do siewu". 12.~5 (Ł) W pierw6zycb dniach sierpnia odbędzie się 
Chwila muzy.kii. 13.00 Koncert popularny. 13,45 w Sądzie Okręgowym rozprawa przociwko Ro· 
„Antonii Dworzak„. 14.30 (Ł) Z dzisiejszej pra- manowi Nau. Oskarżać będzie prokurator Cie-
6y. 14.35 (Ł) Muzyka obiadowa (płyty). 15.051 sielski. · 
(Ł) Pogadanka J. Sokolicz-Wroc.zyńskiego pt. Roman Nau, schwytany w czasie ucieczki z 
„Teatr Branickich w Bialym6toku". 15.15 (Ł) robót przymusowych z Niemi& zos tał osadzo· 
Arie operowe. 15.30 „Spiewamy piosenkii" - nv 19 marca 1943 r. w obozie karnym w O· 
audycja muzyczna dla dz;ieci. 15.50 Muzyka strawie Wielkopolskim. W maju 43 r. zgłosił 
lekka. 16.00 Dziennik. 16.30 Konce,rt w związ- <- on do gestapo w Ostrowiu, oHa.rując swe 
ku ze zdobyciem prze.z praoowników Elek· usługi . Zostaje zwo.Jniony z obo-zu i wciągnię
trowni Warszawskiej przechodniego 6ztanda.ru. ty na ),istę konfide•ncką pod numer V 43.801 
17.00 Muzyka lekka i rozrvwkowa. 17.45 „Elek Zadaniem jego miaJo być inwigilowanie czJon
trotechruika, jej powołanie i rozwój". 1 'WO ków Polskiej Partii Robotniczej. Gestapo kie
„Mówi Wystawa Ziem Odzyskanych". 18.05 ruje go na posadę do Rzeżni Miejsk•iej i dla 
„To warto przeczytać". 18.10 Donizetti - „Łu- zachęty zwalnia jeg.:i ionę z przymm;owej pra· 
cja z Lammermooru" - opera w 3-ch aktach cy. Nau zaskarbia sobie zaufanie lio'!V'arzyszy 
(płyty). W 1',rzerwie - felieton filmowy, 20.00 w Rzeżni i n.awiązu j e kontakt z Henryk~ em 
„Byliny stamrosyjskie" - słuchowi,sko. 20.40 Gierkowskim. Józefom Rzetelskim i Józefem 
„Letnia serP..nada". 20.58 Komunikat meteorolo- Iwańskim, członkami konspiracyjnej PPR. Po· 
giczny. 21.00 Dziennik. 22.00 „Dawna 111mvka". znaje szereg czł>0nków par tii. W ~en sposób 
22.40 Komunikat z „XIV Olimpiady". 23.00 O- co,raz bardziej przenika do ;newnątrz partii i 
statnie wiactomośoi. 23.10 Muzyka taneczna. poznaje jej ta jniki. We wrześniu 43 r. zostaje 
23.20 Program na jutro. 23.30 (Ł) Koncert i:y· komendantem Gwardii Ludowej Okręg Łódź-
-cz.eń. 23.59 (Ł) Zaikońc.zenie audycji i Hymn. za ghettem. W tym charakterze przeprowadza 
D,·019904 ~e.t'ęs!J:QłIDÓW u.~Jlań partyjnych i o wuy-

st: im melduje natychmiast w gestapo. Wyda
~e kilkudziesięciu członik.ów Polsk iej Partii' Ro
bo tn.icze j. 

Nau lubuje się w swej zbrodniczej pracy i 
wykracza nawet poza rozkazy yestapo, wyda
jąc Feliksa Maurera, który przebywał w wię
z!euiu. Z własnej inicjatywy · wyśledził, że 
Maurer porozumiewał siEt z rodziną w Babi· 
cach pod. Tuszynem. Dokładnie o.pisał, w jaki 
sposób Maurer utrzymuje kontakt, a takż·e po· 
dał .n.a.zwi>Ska strażników, którzy mu byli po
r cni. Zgłasza też Stanisława Jankowskiego, 
jako wrogo ustosunkowanego do narodu .nie· 
mieckiego. W dalszym ciągu prowadzi wy
wiad na terenie organizacji ,aJ etakże denun
cjuje wszvs!.kich, którzy wykazują wr<>gie na· 
stawieruie wobec Niemców. Następują aresz· 
towania i wysyłki do obozu koncentracyjnego, 
skąd wiele osób n.ie wróciło już nigdy. 

Roman Nau pob i erał za swą zbrodniczą 
działalność wynagrodzenie w pieniądzach, 
wódce i papierosach od gestapo. 

Za zdradę towarzyszy .nie m1.a11e bi6ti4l
skd.eao konfidenta &Drawiedliiwa k:a.ra. 

Zaczęto szukać szczęściarza. Znaleziono· go 
w końcu na miejscach stojących w pobliżu w1 
rażu. Okazał się nim właśnie Czesław Ur!Ja-
niak z zawodu krawiec, zamieszkały przy ul. 
Kilińskiego 28. 

Uradowany mj,strz fgly był tak zaskoczonv 
swą wygr.aną, że niemal sił<i mu.siano go ścią-· 
gnąć' do stolika sędziowskiego. 

- Czy jeździ pan chociaż na rowerze? -
pytamy szczęściarza. · 

- Jeżdżę, zaraz wypróbuję, Jaki to jest 
rower ... 

Podczas, gdy próbowal, czyniąc honorowe 
okrążenJe na torze - wszyscy przekonali sJę, 
naocznie, że nie było ,.lipy" i że warto by/o 
zapłacić le 100, czy 200 złotych za bilet. 

Zdai.e mi się, że stosując częściej taki sy
stem, wkrótce kolarze nasi zwalczy/Jby plagę 
gapowiczów, z którymi (iat~zaa ~czq ba 
skuteczn.I• - - - ·------' 


